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prawa Chorwacji, ale zapuszczając, się, w.układ 
między. Węgrami a'korońą, krytykował: ustępstwa 
im poczynione, Ljubissa mówiący. jako jedyny 
w Izbie reprezentant ludności 'serbak-o-chor- 
wackiej w Dalmacyi, powtarzając w swej krót- 
kiej a treściwej mowie pó serbsku wypowiedzia- 
nej, wszystkie zasądy tyczące „obrońców autono- 
mii narodowej, uważał; federacyę za. jedyną mo- 
żebną formę ukonstytuowania. się, Austryi,„a uj- 
mując się wyraznie za królestwem Serbsko-chorwa- 
ckiem, oświadczał, że nie może wotować za; adre- 
sem, w którym jest mowa o przywrócenia; tylko 
konstytucyi węgierskiej a nie wspomniano o kon- 
stytucyi królestwa serbsko-chorwackiego, zamie- 
szkałego przez część narodu, który zaludnia kra- 
je po Bałkan. ju w Jóvar sia 
Mowę w imieniu delegacyi galicyjskiej K rize c z u- 
nowicza podacie zapewne w eałości a. zapi- 
sków stenograficznych, nię będę przeto jej, stre- 
szczał. Określając ogólnie stanowisko delegacyi 
przez wskazanie powodów, dla, których nie, może 
zgadzać się z adresem, powodów wspólnych wszy- 
stkim obrońcom samorządu, narodowego; «a, które 
wymieniłem przy mowie Tomana, dodał'iż dele- 
legacya uważa przywrócenie konstytucyi węgier- 
skiej nie tylko za czyn spełniony, ale wita-je ja- 
ko uznanie historycznych praw sąsiednięgo .naro- 
du. To oświadczenie, cechujące właściwie.pozycyę 
zajętą przez delegacyę polską w Radzie „państwa, 
dobrze. zrozumiane. nie ubliża, w. niczem historycz- 
no-narodowym prawom. Chorwatów; owszem po- 
twierdza zasadę szanowanią histo rycznych 
praw każdego narodu; która „jest; .podsta- 
wą stanowiska delegacyi polskiej, z którego win- 
na pośredniczyć w celu pojednania narodów,„skła- 
dających Austryę, a które wiany zbliżyć się i zwią- 
zać w celu wspólnej obrony przeciw wspólnym 
nieprzyjaciołom. Ta sama zasadą: i cecha stano- 
wiska delegacyi polskiej przebiją w. ustępie mo- 
wy zwróconym do Niemców reprezentujących w 
Radzie Państwa Czechy, aby. przez uznanie spraw 
narodowości czeskiej starali. się . pogodzić. +zwa- 
śnione narody. i zwrócić Czechów. z błędnej „drogi, 
na którą weszłó kilku przywódzców. czeskich. 
Stanowisko i dążność. delegacyi sejmu. galicyj- 
skiego bliżćj jeszczę wskaząnem. zostało popraw- 
kami do adresu wnoszonemi przy. 8zCZ wój 
nad jego ustępąmi rozprawie przez „br. a 
Potockiego i Ziemiałkowskiego. Po- 
prawki te dọ 1, 13 i 21 ustępów adresu w.prze- 
siym wam przeto licio; obw E ; Gd 
y Przy szczegółowej rozprawie, w której prze- 
szło dwudziestu mowców głos ONY 
kie zasadnicze poprawki .do, adresu stawiane w 
imienia delegacyi sejmu galicyjskiego. a. popierane 
przez Krajńców, deputowanych z. Bukowiny, Sło- 
weńców i Tyrolczyków,. odrzucone | zostały „przez 
większość. niemiecką, .co „było „do przewidzenia 
zważając na skład i usposobienie lzby—wówczas 


narodami przez uznanie ich praw.. Inni mowcy za 
adresem powtarzali usypiające argumenta brzmią- 
cę Rzumneęmi frazesami o wolności, z pod których 
jednak przebijało pragnienie zachowania tej wol- 
ności tylko dla niemieckiej narodowości, a dla in- 
aych o tyle, o ile zmienią się w niemiecką. Mię- 
dzy temi moweami głos byłego ministra Plene- 
ra przemawiającego o sprawach finausowych tak 
przy ogólnej jak i szczegółowej rozprawie i odby- 
wającego pojedynek słowny z teraźniejszym mi- 
nistrem skarbu p. Becke, raził cynizmem, jeżeli 
go porównamy z faktycznym :kiećrunkiem finansów 
za ministerstwa p. Plenera. Przeto nie omieszkał 
p. Becke; w odpowiedzi swojej zadać kilką głę- 
bokich cięć przeciwnikowi przypominając jego 
sprawozdania finansowe, 

Przeciw adresowi przemawiali przy ogól- 
nej rozprawie, obrońcy autonomii narodowej, pp: 
Toman i Swetee w imienin Krainców, Krzeczino- 
wicz, imieciem,delegacyi naszej, Ljubissa w imie- 
niu Serbów, oraz ceatraliści pełnej krwi pp. Skene, 
Ryger, Hranisch, Niemcy z pęk i Czech, Zby 
tecznem może wspomnieć, źe pierwsi to jest: Krze- 
czunowicz, Toman, Swetec, Ljubissa broniący au- 
tonomii narodowej, samorządu każdego kraju, prze- 
mawiali przeciw projektowi do adresu z powodów 
i stanowisk. wręcz przeciwnych powodom i stano- 
wisku eentralistów nderzających także na adres; 
pierwsi zgadzając się zupełnie na objawioną w a- 
dresie dążność do wolności konstytucyjnej wi- 
dzieli w nim kierunek ku. centralizowaniu krajów 
przedlitawskich i nie. mogli dopatrzeć. się rękojmi 
(dla. narodowości, dla samorządu, bez których wol- 
hość i; konstytucya są czczem słowem, zasłoną dla 
ucisku innych narodowości; centraliści przeciwnie 
pragnący utrzymać przewagę niemiecką w całem 
państwie i całe giermanizować, nie zgadzali się 
na adres, który przyjmuje układ z Węgrami za 
fakt dokonany i uznaje prawa królestwa węgier- 
skiego. Alę to wyraźnie dodać winienem, iż z mów 
obrońców samorządu narodowego, zgadzających 
się w oporze przeciw giermanizacyi i centraliza- 
cyi, widoczne były różnice w zapatrywaniach się 
i kierunkach co do spraw niektórych, mianowicie 
co do układu z Węgrami. Różnice te piynące czy 
to z różuicy położeń, czy te z miedokładnego po- 
jęcia stanu i oa rt Ti się dobrego między 
sobą, stanowią charakterystyczią cechę głosu ka- 
żdegó Z tych mowców antonoinicznych, a zarazem 
bliżej określają stanowisko zajęte przez 
reprezentantów każdej narodowości. 

Przęmawiający naprzód Toman w imieniu 
Kraincćów w wymownym głosie postawił zasa- 
„się. /n dę, iż Austrya będąca zbiorem kilku oddzielnych 

- „gpw Jak adena koka. I królestw i krajów, gromadą zamieszkujących obok 
mogła, w ta ne) Atdi jak ORKA Sn siebie narodów, tylko w, porównem kai praw 
możemy bowiem mac pOdRIE „jaką każdego znaleźć może podstawę do silnego a swo- 
tu i owdzie czytaliśmy 'e0'do'absteneyi de- taoce bodnego ukonstytuowania; wystąpił zaś przeciw 
adi adresowi, bo mie odpowiada on tej zasadzie, bo 


a chociaż z pomiędzy kilkunastu niemieckich mow- 
tów Kremer, Mende, Skene, Miihifeld, a szczegól 
„niej Schindler i Greuter okazali i wprawę mô- 
wienia i zdóluości oratórskie, dwaj pierwsi da- 
żność, szczerą czy mniej szczerą, ka pojednaniu 
różnych ładów w Anstryi mieszkających, mowy 
| zaś Schindlera i Skenego tchnęły humorem, dot- 
poyi AL OŚW, jednak- żaden Acz nie wzbu- 
A - |dził silniejszego zajęcia ani zajaśtiał wyższym ta- 
W Radzie „Państwa owa: $oli- ASAREE Wy.. Oba: rośdatóio oki tnico ie, Yo jest 
; z nią zachowali Słoweńcy: i | dualistyczne i centralistyczne, mające w- połącze- 
Tyrolczycy,  Wotowali oni wraz z delega-fniu wielką przewagę w lzbie, a połączene taw- 
cyą za „adresem i: tak jak wiadomem było | sze, gdy idzie o przeprowadzenie hegemonii nie- 
pierwej,. Że: wraz. z nią wotować mieli prze- mieckiej w jakim kraju, w tem zaś tylko. różnią- 
pań zada ń w a i słabości! nie | 9.51% iż pierwsze zrżekło. się chwilowo na teraz 
tw: niemu; 'zapewiie; aby Swej A 4. |przeprowadzenia jej w Węgrzech, drugie zrzec się 
wykazać. Bądź co bądź, od Polaków zale- tego nie chte — oba, mówię, stronnictwa niemie 
żało, aby adres nie pozostał czysto niemiec-|ekie nie okażaj wielkiej spojności i karńości 
kim, aby. nie powiedziano, że w całej, Aù- mienie Tj M orka oai, HE 
itari ` HEET „|Stych pretetsyj, i z każdego stronnictwa zabiera- 
latzyk nami tylko: Niemcy głosowali za allre fo kal. ï Hg bez żądnej potrzeby, po kilku po 
sem’ Tego: żadną 'miarą życzyć sobie nie ' 
mógł gabinet, i pojmujemy, że osądził mo: 
że za stósowne poczynić pewne autonomi: 


j : Kraków:S, czerwca. 
|: Zbyt często, niestety przychodzi nam mó- 
(wić o 061 dak paia aa abyśmy 
sje potrzebowali  powtarzaćy żeoje potępiamy. 
-| > bezwzględnie; to jest bez: s; He 'ną to, 
|, kto ich celem i kto sprawcą. Zamach ró- 
lobójczy. jest, zawsze, religijnie i moralnie 
mówiąc, ; prze dnia , a. krom| 
tego. zawsże / jeszcze - politycznym błędem. 
oDziś gdy” przychodzi: nam żapisać zamach: 
spełnióny w Paryżu, dodać winniśmy, że ję- 
Żeli ta sama zbrodnia, bo natury oną zmie- 
nić nie. może, to błąd polityczny jest zwię: 
kszony. okolicznością nad którą: nie; możemy 
dosyć wyrazić naszego ttbolewania: Sprawcą 
genepan według telegraficznej wia- 
domości, jest Polak, a, zamach dokonany. 
na gościnnej ziemi. Rozpacz tylko, która o 
à sprawach: bóskich: zapomina, mogła o! dłu 
«wdzięczności! nie: pamiętać. © Ez 
1a Opatrżność w najwyżgzem swojem miło- 
* sierdziń, powiedzieliś ierAZ, 


my nieraz, odwraca zwy- 

kle cios padok WIK było dzięki Bogu: 
i tym razem. Polak krwią monarszą się 
„nie. skalał« «Brancya przebaczy rozpaczli- 
wemu czynowi. W dopuszczeniu atoli tąkó” 
„+ wej zbfodni , Opatrzność nie arti rj dy 
| rządów had światem. Karze, jednych, daje 
. przestrogę . drugim, naukę „wszystkim, Że 
„ zbolałem, sercem, «przygnębionem uczuciem 
kreślimy te słowa. Czyż Furopa nie “Widzi, 
jak * okropnie odbija się w ludzkosci” nie- 
| „sprawiedliwość blisko od wieku na narodzie 
dokonana? Jak. opłakany . rostrój it zamęt 
j- w.spółeczności wywołuje: rozpacz całego na- 
| rodu, milionów: łudzi udręczoniych w wierze, 
| monina *ojczyżny "1 Z mienia Wyzu- 


y- „Niekonsekwencya nawet ma swoje granice; 
pisaliśmy miedawno. Zdawało mam się, że 
łoiezność wymagała” głosowania delegacyi 
naszej przeciw adrćsówi , i to nie tylkó z po- 
wodii, że wszystkie jej poprawki, przepadły, 
'Galicyi i przeszłości: jej, Sejmu. O: ile-wie- 
"my, zdanie takie: przemagało w kole pòl: 
skiem aż do ostatniej prawie chwili. Wsze- 


T 
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'wtarzających się wzajemnie mowców, jedynie w 
ya rog w porównaniu zajęcie wywoływały w I- 
zne odpowiednie żądaniom cyi. [zbie głosy przemawiające w imieniu stronnictw 
PR? QAR, PAPOALiie, żądaniem . Gajl y hihtódoWoadtonokildka óh, jak Tomana, Krzeczú 
o których tak kategorycznie "pisała nigda- nowicza, Potockiego Adama, Ziemiałkowskiego, 
wio’ Prese, a które bar. Beust jeszcźe pod- tych chciano bliżej poznać stanowisko i kierunek 
czas komisyi adresowej miał był wziąść |pod | każdego z tych stronnictw w różnych kwestyach, 
rozwagę. wę l i s ZE: r niektórzy z ZĘ. ots jak Brico dsc i 
DA S iip Atat e Tud talia i i ły: -gamy | Tóman zajmowali i talentem oratorskim,  ébóciaż 
|eBap40 atoliutylko nasze „domysły; zato. musieli walczyć z wielką trudnością przemawiania 
siebie nie. mogą kazać czekać, wyjaśnią je; |tą nie dozwała występować wielu członkom |pol- 
a ziłiweczą, albo, potwierdzą. Tymczasem to |skiej delegacyi w szranki oratorskie, jakkolwiek 
je niejako potwierdza, że, nie cała delęga- niektórzy z nich mogliby rog (e wymową. N i- 
cya, ale; tylko, większość głosowała , mniej- kpr aE Jye o rh rl 
szość zaś >w uzńaniw”* śolidarności "w: kole|370 (7, Etórzy prawie wszyscy (pp. Beust, Becke, 
l , mo nad adresem, gdyż z mów ich, mianowicie p. Beu- 
ękojmi lüb też konieczności nawet, Wy- |sta, usiłowano odgadnąć dążności gabinetu, lub u- 
kaj przy „swem. przekonaniu i wstrzymała blee ich CRA w Zakony Pi 
BAS logowacni kę Mada ; aden z nich nie jaśnieje wyższą zdolnością kra. 
z: od.głosowania opużcinazy sałę, jak „080 sómowczą. Bar. Baust ÓW iodio zręcznię ale 
regulamin ikofa polskiego wymaga. Pojmu- 
jemy to postępowanie posłów mniejszości, formy, mówi bardzo cicho i niewyrażnie; słowem 
mówa jego PPC jest do dyplomatycznego 
racya ; adresem. : „|, |gabineta, niż do parlamćntn. ~ DY. 
Rz st ok hę ról m wypowied jeć ŻW ogóle rozprawy w obu Izbach nad adresem o, 
winniśmy, że trzeba było' głosować” za” albo | 
przeciw, ale głosować w każdym razie. Cała A żył, 
I y 2 KI ż į 18:47! Li . + P ) 


ear t 


chęci popisąnia się — czasem brakiem talentu, 
Przychodzą; tu mimowolnie na myśl żądania, 
Sawezyńskiego, głównie dla tego, że. z głosów 
kamy je oczekując rezultatów, które długo na | w óbęym dla siebie niemieckim języku. Trudność 
| John i Komers) zabierali głos w ciągu rozpraw 
przyjetej, a nić widząc może dostatecznych ) r) wi 
bez wewnętrznej siły słów, a co do zównętrznej 
lubo. ono wcale „nie zmienia faktu, że. lele- 
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} F aiai ) l iiai 0295 | legacyi ga ic jskiej i tó dla tegó, że ą res ale za 
i lako delegacya , PIRAM, KA, dy ij a Izby nie 0 codzi BOAI NE zrożu ièi he adres wyrzeka zasadę ciągłości konstytacyi  lu-| w logicznem, jak wam pisałem, następstwie należa- 
„Przeto, jak na posiedzeniu Sejmu bia Bgo my nigdy, jak, może akt zasadniczy, „jakim |23 tego, a faktem jest, że ciągłości tej nie ma, faktem ło głosować „przeciw całemu adresowi. przy” trze- 
marca, według. słów. posła. Krzeczunowicza;| 70 sj "| stro jest, że większość ludów Austryi oświadczyła się | cim odczycie. Wprawdzie wiele. ustępów. adresu 


jest adres, . <nie obchodzić każdego członka przeciw tej konstytucyi; bo adres potępia zawie- 


szenie tej konstytucyi, chociaż to było pierwszym. 
krokiem do porozumienia się tak z Węgrami jak 
i między innemi ludami nastąpić mogącego w nad- 
zwyczajnej Radzie państwa przez porozumienie 
się. reprezentantów królestw i krajów.. Zgadzał się 
Toman na ugodę z Węgrami i przypominał, że 
z prawej to, autonomicznej strony Izby odzywały 
się poważne i śilne. od r. 1861 (Smolka) głosy 
za koniecznością vgody z Węgrami i uznania ich 
KIasa * RĘGK'A ~, ze praw; ale wyraźnie zastrzegał, aby ta ugo-. 

W sprawie dyskusyi sejmowej i stanowi- dą z Węgrami i przywrócenie praw węgierskich 
Fu ARIE, Aolagagia haath, W Mh pajp- Pray On Poean | dac KETAM A OOA 
23 UP REIŃ YUD ENBU ZZA A ? w Wob; 
wała, odebraliśmy: następujące listy : pra 


. sko-chorwackiego. To wyrażne zastrzeżenie 
i siuolud 4 | Wieaćń 5 czerwca. | Men OBO praw Chorwacyi na przeciw Węgrom jest 
a ŻY (SSOD CNI al i ż6:' 


charakterystycznem znamieniem stanowiska zajętego 


tyczących się. wolności konstyfncyjnćj lub, układa 
z Węgrami popierała. delegacya nasza sejmowa, 
ale otiawiia 4 jaż wołając za niemi. wraz z ca- 
łą prawie Izbą przy drugiem czytaniu, avżądaj 
zmiany ustępów ną które się nie prawdy, p 
więc wypadało, co najmnićj wstrzymać się od: gło- 
sowania przy stanowczem oświadczeniu, które zwy- 
czaj przypuszcza. : s saw ggoM 

Ale z powodów :wprawdzie: bardzo- ważnych, 
chociaż nie stanowczych, a między jianemi «z. po- 
wodu wyrażonego w. deklaracyi: przy, głosowaniu 
złożonćj przez p. 4yblikiewicza w imieniu 
całćj delegacyi, głosowała ona iga 4 0- 
świadczenie to wypowiedziane. przed: sowaniem 
brzmi: „Gdy wszystkie: poprawki polskićj frakcyi 
zostały odrzucone, loicznem przeto byłoby: nastę - 
pstwem, gdybyśmy głosowali przeciw a- 


poświęciła zapewne” konieczności i*ty m 
sog swoje prżekóranieć 00 s] 


W y Ń 


"Z oświadczenia, jakie zwyczaj przyjęty 
w Izbie.dozwalą składać przed głosowaniem, 
a które imieniem delegacyi: złożył poseł Zy: | 
blikiewiez, wnosićby wypadało, że konieczno: | 

/ ścią tą była ugóda ż Węgrami. Ale ugoda 
„ta, nie wymagała, 0d, delegacyi poświęcenia, 
i bez niego, zaprzeczoną nie. była. P0.mo- 
wach. 82. naszych posłów; itak "wyraźnych 
wtym: względzie, nie mogło być nawet'po- 
zoru, aby Polacy byli jej przeciwni. Punkta 
W sdresie o którą delegacyi chodziło, byly 


publicznem. 


„aż nadto „wiadome, ze sprawą. węgierską 


- żadnej nię miały styczności. « Zresztą 'możnaj" ý. węg: m Diay WH róż dż lya gr: poniedzia- w Izbie, przez, Kraińców i Chorwato-Serbów,,. od- | dregowi. Ale unikając nawet pozoru, . jąkobyśmy 
» było w oświadczeniu wyrazić, iż lubo dele- PA, $ badr re ję atak ad adidasi Ich miennego w tym względzie od. stanowiska dèle- | byli, przeciwni głównćj sprawie, to jest przeciw 
8 do Cesarza odpowiedzi na mowę tronówą i gacyi polskiej jakie wskazał w swym głosie jej ugodzie z Węgrami, oświadczam, imiebie: ;įpol- 


mowca występujący przeciw, adresowi z tych sa- 
mych co reprezentant Krainy powodów i z nim 
co do, wielu puaktów zupełnie zgodny. Siloiej tyl- 
ko oświadczał się za ugodą z Węgrami, i nie .czy- 
nit wyrażnego zastrzeżenia praw Cborwacyi, nie- 
zapuszczając się bynajmniej w stosuaki Chorwa- 
cyi do Węgier, chociaż także praw, jakie Chorwa- 
A posiada, ani ujmował ani ujmować zamie- 
rzał. 

Drugi mowca ze strony Krainców Swetęc, 
zwichnął nieco, wrażenie mowy Tomana; . poszedł 
dalej od niego i nie tylko, zastrzegał historyczne 


skićj frakcyi, iż głosować będziemy zaadresem.* 

Za przykładem polskićj delegacyi M ed o- 
śwadezenie złożyli Kraińcy, Słoweńcy i Tyrolczy- ` 
ki i głosowali za adresem. m i 


Wiedeń 6, czerwona. 


BX REE P: OR 
(HH) Na wczorajszem nocnem posiedzeniu luby 
deputowanych skończyła się. dyskusya specyalna 
nąd adresem. Nim PW pia do, trzeciego. czy- 
tania, powstał Dr kie nek i w. imieniu dele- 
gacyi polskiej złożył oświadczenie, że jakkolwiek 


woda adyaloba 


trwały w Izbie deputowanych trzy dni, w, Izbie 
Panów dwa. Posiedzenia przeciągały się długo; 
Izba niższa po dwa codziennie odbywała, gdyż 
tożotawy, ohóśtio ukończyć przed. dniem wyjazdu 
ministrów na Koronacyę, co jutro nastąpi, i adresa 
Cesarzowi w Peszcie już, bawiącemu złożyć przed 
korónacyą, która będżie 8go bm.‘ Rozprawy nad 
adresem mianowicie w Izbie. niżsżej, były rozwle- 
kłe a bez życia. Wielu mowców zabierających 
głos powtarzało znane komunały o położeniu rze- 


gacys jest ża” tgodą 2 Węgrami i wiele in. 
nych, taa Życzeń Wępólijeh + adresem, zn 
‘a „SŁODĄ, jest odpowiednio do bronionych przez. 
nią przekonań głosować przeciw. Takby: nam 
siębyło zdawało 5 110-113 dus 
" Btałó się inaczej, i to w ostatniej chwili: 
musiała więc być, konieczność, co „skłoniła 
delegacyą. do tak nagłej. zmiany; nie ta. je-. 
dnak, którą oświadezenie wymienia, bo przy: 
puścić musimy, . że byłaby. niedostateczną | czy, "ciągłości konstytucyjnej, zawieszeniu konsty- 
do tak ważnego zwrotu. Nie znamy jej; |tucyi itd wypowiedziane stokrotnie w dziennikach; 


b 
j 


sa ś5ł 


ryz0 

2 mówców za adresem tylko głosy Kreme- 
ra-(z górnej Aastryi) na popiedziałkowem posie- 
dzeniu, a Mendego (z dolnej Austryi) na wtor- 
kowem objawiać się zdawały szczerszą nieco chęć 
pojednatią się i porozumienia Niemców z innemi 


s WO 0 AO AGA" PTOZTAWY, AŃSZE przewodników i poli- 
Część liter acko a artystyczna. | cyantów. Hacia zapewne lany, opisy, czytaliście 


rozkazami, to podwładnych ramiona, ręce, palce: |wszy krok nie-boskiego postępu. W prawej: nad- |spolicie nazywają przypadkiem, i nikomu do ; gło- 
Każdy ruch maszyny żywcem wzięty z natury. |zwyczajna energia, która przed niczem nie cofnie |wy nie przyszło, że w tych duchach wewnętrzny 
W. dziwńej też týja z sobą i działają zgodzie. Ale|się. Cała postawa świadczy o niezłominej woli i związek, ze stanęli do walki z szatanem, że w tych 
choćbym miał być wyśmiany przez wszystkich długą przyszłość ma przed sobą. W tym posągu | marmurach tyle życia, taki odgrywa i Bigi ra- 
fabrykantów, matematyków i niemieckich profzso: | widzimy ludzkości dzieje ną odwrotnej sftronniey; | mat... pysajngsi „ob ga 
rów anatomii, zoologi i mikrografii, nie rozstanę|w nim jak w zwierciedle za jednym rzutem oka| Kilkanaście milionów lat upłynęło od stworze- 
się z przekonaniem, że jest w nas potęga Silniej- |obejmujemy łańcuch pokrewnych sobie duchów |nia świata według rachuby Chińczyków, kilka ty- 
sza od. pary. Chodźcie za mną, ujrzycie ducha.|w nieprzerwanym rodowodzie idących: Kaim, |sięcy według katechizmu, jeduak.w tym przybyt- 
Paleem go wam wskażę. Oto posąg włoskiego | Cham, Nemrod, Marjusz, Sylla, Neron, Attila, Fry.|ku mającym świadczyć o postępie ludzkości, wi- 
snycerzą Corti: Aniół strącony. Wierzcie mi: jest |dryk - Barbarussa, Dżingis-chan, Tamerlan, Tor- dzimy podobizny woskowe nagich. ludzi, pokry- 
to perła całej wystawy, arcydzieło sztuki, Towy: |quemada, Alba, Gonta, Pugaczew, Marat, Szeja. | tych skurami zwierząt, od których niczem nie ró- 
raz XIX wieku. Godny spółzawodnik takiego" Bo- | Straszno.... Ale tuż obok, jak gdyby na pociechę | żnią się; widzimy Jurtę Jakutów ; z drewnianych 
ga, jak Transmissya! Młodzieńca, oblicze en face | stoją „Arnold. di Brescia ów obrońca prawdy, za. | gałęzi związaną u góry, ze ścianami z kory, i wyi- 
zachwycające pięknością. Znać w niem KURIA poznany męczennik XII wieku, przyjaciel papie- | dealizowany pałac Nomadów. o Kipregobg. jej 
dsasiw1sią mię z najczyściejszego źródła. psi ie cnoty A ESIDA h. „pojmany przez ppc KIHT: ogwilisowany nę”. nie pozązdr: z iW prawdzie 
naa Ga T ga iik: ami dó góry i na dół działającómi naprowadza | zostały jeszcze niezatarte na tem pogodnem ezo- | ka „pohenstauten i za jego rozkazem spalody, |i tu pocieszające chociaż innego rodzaju. zjawisko 
azynkródową arif ślą pękają MADA w ś w rach ysące kdl) Klek Cżynaika, duszy, któ. |; pierwowzór pigkna w wyrazie twarzy 1 jej ry. | dalej Kolam mistrzowskie dlóiem Yinoćnzo Vela | uderza oczy, badacza ślędzącego postęp. Dopiero 
"cza godło èl a wj, te z Chartydri bez wątpie iś|ra nazywa się parą nikt nie widzi, Ukryta ` od) ach. , Tylko otwarte, usta wydały dopiero okrzyk wykuty, , pananta promieniejący radością spęł- od, pięciu wieków znanym jest proch w. zuropie 
najpoważni szego dziennika w Paryżu. brazek | ziemią. Hidro Gówośźdaa ywi” że taka siła | buntu i trynmfu. Ale patrzmy z boku 5, wtedy uzi- | nionego pos annictwa, tulący amerykańską dzie- | a już Anglicy szczycą się armatami, które jak re- 
przedsta a "opusłęgy mieszcżanina, który małe: | kieruje całą ludzkością, że dusza nie. jest czem | wna uderza nas zmiana, Zdaje się, że to inna weczkę bojaźliwą, i ufoą zarazem pod zasłoną | wolwery pietnaście razy na minutę, nabojami z ty- 
mu śynkowi pokazuje pałać esp yć" R arde | innem td syntezą Sił przyrodzonych, popędem | postać. Profil nagle „wykrzywił się w ohydne ojeowskiego ramienia. Tę dwe dobre duchy jak.| łu włożonemi, mordować mogą ludzi. w odległo- 
w ano” fla 259 Łe" h ję" % k O „R apa !| materya Befo panie: NIDY, tej przemysłowej kształty wszystkich namiętności, ideał nieba zstą- | symbola ofiary i nadziei jaśnieją na tle cieniów, | Sci. czterech mil ang. Przed niemi na. dowód lęży 
Et mais fer mani estella" dórnizną 26%)" defidicyń zrozumieć nie mogłem, a patrząć na re- | pił w otchłań „zlego,“ Na ramionach zostały "mu | które Lucyper rozsiówać zdaje się wkoło siebie. przebita kulami deska z lanego żelaza, mająca 
l Ne będę was wodził ścieszkami ubitemi m ulśrny bieg maszyn, pomyśliłem, iż ybyśmy po- jeszcze 8 1, lecz nie podleci już niemi; spali |.Pośród nich widnieje nosębiońa zemsta w ajbłę dziewięć do dziesięciu cali grubości. Wynalązca 
; j 00 % Ws0OJpSsJA SlEDIEDYW BOI , ży | jey 
J 


| sprawozdania o wielu przedmiotach i wiecie cb się 

ki za s i >o nta dzieje w tej „nowej Babylonie.* Podzielę się 

° POST paes ` |z wami wrażeniatni i zwrócę uwagę waszą na rze- 
EP p czy godniejsze zastanowienia. _ izy 

„JE (rqse bunada. g] hilg Virg Bogom te- Iranie kity rei 

. i i l |Pogom, bo kto wymawia wyraz: Postęp dzisiej- 

Listy b wystawy p owszechnej W Paryż att musi Wooa aiy wiary w jedną najwyższą 

68,00 Istotę. Inaczej pylby okrzyczanym za nwieczuka 

TEN ciemnego, WY a. Uderzmy więc czołem przed 

. Stefana Buszczyńskiego. | |maszynami. W tym Olimpie przemysła wznosi jsię 

pac DIY) pó i |po środku olbrzymi Jowisz, zwany teraźniejszym 


“g 


"przez 


mald „b religijnym językiem . Transmissyq. Stalowy * ten 
baypdłeęi j „..|_ |gromowładzca, wyciąga potężae ramiona i niby 


h 
d S Ro? arzewiem płonie b| Charlotte Corday, dłuta Miglioretti. Są to najpię- | filantrop ot é loty: medal, a r 
owali wed iw, przyrodzonych , więcej by-|je,w ogniu, y zarzewiem płonie na oczac ariolte Corday, dłuta Miglioretti. Są to najpię- |filantrop otrzymać ma złoty me a pruscy: me- 
Ś EPA p driddka: Den UAHA mio acj ch ie ry dokoła. Odtąd Poasi tylko siq- |kniejsze posągi z całej wystawy. Umieszczono lje | chanicy walczą z nim 0 pierwszeństwo. "Szlache. 
åt, 1 przygotował Bię do tego. z całą siłą nóg mu: |razem bez myśli; znalazły się obok siebie jędno- |tna emulacya w świątyni pokójal .. liyi sm 
jskularnych. Lewa wyciągnięta, naprzód. To pięr-|cześnie, w skutek tej tajemniczej siły, którą po |. Pod okorągwią, na której wyszyty. krzyż Zba- 


s siżał b 4 


i 


*YToż po polsku: „Patrz synu, oto świątykia po- |łoby w spółecznem życiu porządku. Ten najstardży 
Góra „A dlaczegóć mój, ojoro widać za nią szko- M odii kE A M DEN jak człowiek: kół- 
łę wojskową." 72 ko wregeiona „bloki, tryby, SOTO #3. p9 jego 
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CZAS z Niedzieli 9' Czerwca 1867. 


i 


ma we wszystkiem wyręczać musi i że reszta to|frontu delegacyi polskiej nie chege zrywać mil- 


Polacy po odrzuceniu wszystkich wniesionych przez 
nich poprawek powinniby konsekwentnie głosować 
przeciw adresowi, wszelako pragnąc uniknąć 
nawet pozoru, jakoby byli przeciwnymi zawartej z 
Węgrami ugodzie stanowiącej niejako rdzenny 
punkt w mowie będącego adresu oświadczają, iż 
w trzeciem czytania głosować będą za adresem. 
Oświadczenie to przyjęła niemiecka część Izby 
hucznemi oklaskami. Podobne oświadczenie, jak 
Dr Zyblikiewiez w imieniu frakcyi polskiej, zło- 
żył następnie Dr Toman w imieniu Słoweńców i 
Dr Jäger w imieniu Tyrolezyków. 
Wstrzymując się na teraz od wszelkiego sądu 
o tym kroku delegacyi polskiej, gdyż niedaleka 
przyszłość najlepiej okaże, czy krok ten był fałsz y- 
wy, czy też —jak ci, čo go w delegaċyi polskiej wy- 
wołali, utrzymują — polityczny, postanowiłem 
wam dzisiaj udzielić wiadomości o wypadkach po- 
rzedzających ostatnie głosowanie, i o żdaniach, 
jakie względem tego kroku w łonie samejże dele- 
gacyi istnieją. 

a rannem posiedzeniu dnia wczorajszego za- 
brał pierwszy głós wice-prezydent Dr Ziemiałko- 
waki w poparciu wiadomej wam już poprawki. 
Przemówienie Ziemiałkowskiego, które chcąc na- 
leżycie ocenić, potrzeba koniecznie przeczytać 
sprawozdania stenograficzne (bo dzienniki tutejsze 
mają zwyczaj podawania niemiłych im głosów w 
najogólniejszem streszczeniu, opuszczając ustępy 
częstokroć najważniejsze lub przekręcając zupeł- 
nie myśl w nich zawartą, up. Debatte dzisiejsza 

zyła w jedno mowę Ziemiałkowskiego z mo 
wą Seifertitza), było krótkie, lecz jasne i śmiałe, 

e siły i prawdy i nieubłaganej przekonywn- 

loiki, która wszędzie, tylko Die w tutejszej 


| j 
u ziemieckiej większości, byłaby należyte znalazłą 


uwzględnienie. Poprawka Ziemiałkowskiego, jak 
z góry przewidywano, upadła. 

Następną poprawkę, żądającą równoczesne- 
go przedłożenia propozycyj rządowych. względem 
rozszerzenia autonomii krajów koronnych z propo: 
kc rr odnoszącemi się do odpowiedzialności mi- 

strów i zmiany $ 12, wniósł poseł Krzeczuno- 
. Krzeczunowiez przy tej spo- 
edział, w całej delegacyi polskiej 
bolesne sprawiła wrażenie. Wysoki szacunek, jaki 
mamy do tego zacnego i względem kraju wielce 
zasłażonego męża, wstrzymuje nas od szczegóło- 
wej i zasłużonej krytyki jego mowy. Przyznaje- 


„my się, że w pierwszej chwili trudoo nam było 


é w siebie, że to przemawia p. Krzeczuno- 
wicz. Wrażenie. to dzielili wszyscy członkowie 
polskiej delegacyi. Przeczytajcie mowę p. Krze- 
czunowicza a przyznacie, że nie można było go- 
rzej i słabiej popierać wniesionej przezeń popraw- 


i ki; jak to p. Krżećzunowicz uczynił. Dodajcie do 


tego i tę jeszcze okoliczność, że p. Krzeczunowicz 
tylko z trudnością włada językiem niemieckim 
wobec Izby — © czem się już przy pierwszem je- 

przemówieniu podczas dyskusyi jeneralnej mo- 


| żua było przekonać, — a będziecie mieć słabe 


wyobrażenie o przykrem uczuciu, jakiego doznali 
koledzy sejmowi szanownego mowcy. 
"To, com tu napisał o wrażeniu sprawionem mo- 


'wą p. Krzeczunowicza, możecie uważać za zupeł 


ną prawdę. Nie tylko bowiem sam doznawałem 
owego przykrego uczucia, ale rozmawiałem także 
z wielu członkami delegacyi, którzy podczas owej 
mowy wychodzili z sali na kurytarze, by. ochło- 
dzić czoła płonące od wewnętrznej irytacyi. 


1 „Gorzkie to są słowa, któreśmy tu napisali, lecz 


mąż publiczny powinien zarówno na pochwałę 
jak i naganę publiczną być przygotowanym, 


ervei ma to zasługuje. Słów powyższych nie dy- 
to 


wały mi żadne względy osobiste, gdyż dla p. 


" Krzóczunowicza — powtarzamy to jeszcze raz — 


tem 


czuję jak najwyższy szacunek, lecz jedynie wzgląd 
na dobro sprawy publicznej, ażeby się na przy- 
szłość w wystąpieniu naszych posłów w wiedeń- 
skiej Radzie państwa nie powtarzało to, co dele- 
pęka uaszą w oczach większości niemieckiej — 
zącej bacznie wszystkie jej słabe strony, aby 
z nich w swoim czasie skorzystać — kompromi- 
tować może. 
Mogę was zapewnić, gdyż wiem to z zupełnie 
wiarogodnego źródła, że żaden z członków dele 
i polskiej, nie wiedział, jak p. Krzeczuno- 
wicz poprawkę swoję uzasadniać będzie, gdyż o 
bno w kole wcale nie rozprawiano, przy- 


; puszczając, iż mąż tak jasno i zdrowo rzeczy wi- 


'dzący nie potrzebuje, 


aby mu udzielano wskazów- 
ki względem argumentów, któremi ową poprawkę 
uzasadnić należy. Ztąd poszło, że słachających 


- jego mowę takie ogarnęło rozczarowanie. 


Nie mógę także przy tej sposobności zataić 
mojego zadziwienia, dła czego koło polskie, ma- 
jąc w gronie swojem kilku młodych i zdolnych 
członków, władających biegle językiem niemie- 
ckim i znanych już z innych wystąpień swoich, 


"czy to w sejmie lowskim, czy samem, kole lub 


też na innem miejscu z łatwej swojej wymo- 
wy, nie przeznaczyło którego z wielu do popie- 


"rania w Izbie deputowanych wniesionej przez 


p Krzeczunowicza poprawki. Okoliczność bo- 
wiem, żé p. Krzeczunowicz na mowcę i w de- 


'bacie jeneralnej i w dyskusyi specyalnej został 


przez koło polskie wyznaczonym, mogłaby w 
mieznającym składu naszej delegacyi wywołać 
mniemanie, jakoby delegacya była tak ubogą w 


zdolnych mowców, że się tylko dwoma lub trze- 


wiciela, herb Rzeczypospolitej szwajcarskiej, zbie- 
ra się codziennie komitet z zacnych złożony lu- 
dzi, którzy mie spostrzegają się, iż podnoszą woj- 
nę do legalnego systematu bez nadziei, aby siła 
przemocy przestała kiedykolwiek zalewać krwią 
tę ziemię. Jest to międzynarodowe towarzystwo 


pomocy dla rannych podczas bitwy. W budynku 


"eiw siwiźnie i tym 


"są tak zwane ambulaose, nosze i t. p. Nie myślą 


o tem, aby zapobiedz drapieżności ludzi, których 
okrucieństwo przewyższa srogość tygrysów, ale o 
tem, aby nieszezęsnym Ofiarom, które nigdy nie 
wiedzą, za co giną, umierać było wygodnie. Myśl 
poczciwa, chrześciańska, a smutek budzi. 5 
Ale Chrystusa krzyż i słowa na równi z afisza- 
mi dentystów, perukarzy, wynalazców wody prze- 
podobnych „artystów“, w ol- 
brzymich kształtach figurują na frontach budyn- 
ków otaczających Pałac wystawy. Naprzeciw jak- 
by na urągowisko z ewangielicznej pokory wzno- 
si się Café des Princes. Nędzna wprawdzie i dość 


© bradna buda; ale szumny tytuł, z dziwną zręczno- 


'ścią na głapstwo ludzkie obrachowany. Założyciel 
wiedział, iż uiejeden pomyśli, że go wezmą za 
księcia, jeśli wejdzie do kawiarni książąt. Na po- 
dobną spekułacyę zdobyło się Towdrzystwo biblij- 
ne, tylko ze skromnemi napisami o po£orze, mi- 
łości ehrześciańskiej, braterstwie w Chrystusie i 
t. d. Takie zachęty wyzłocone i wymalowane na 


same nieme automaty, a przecież tak nie jest. — 
P. Krzeczunowicz już przemawiał w dyskusyi je- 
neralnej, i skoro popieranie poprawki pierwszej i 
drugiej poruczono tak dzielaym mowcom jak pp. 
Ziemiałkowski i Potocki Adam, to czemuż popie- 
rania poprawki trzeciej nie polecono p. Zyblikie- 
wiczowi, którego wymowa znana jest Niemcom 
tutejszym jeszcze z poprzedniego peryodu reichs- 
ratowego i który się podobnie jak pp. Ziemiał- 
kowski i Potocki z każdym z mowców strony 
przeciwnej śmiało mierzyć może. Jesto dla mnie 
zagadką, którąby tylko ten mógł rozwiązać, 
kto ma przystęp do tajemnic zakulisowych naszej 
delegacyi. 

e w gronie delegacyi naszej nie brak ludzi 
mogących w przemówieniach swoich godnię za: 
stąpić Polaków w Izbie deputowanych , tego, naj- 
lepszym dowodem wystąpienie p. Sawczyńskiego 
na przedwczorajszem nocnem posiedzenin, kiedy 
w improwizowanej mowie swojej odpierał rekry- 
minacye ks. Guszalewicza. Nie tylko treść prze- 
mówienia, jędrna i zwięzła a pełna dosadnych i 
niezbitych argumentów, ale i stylistyczna wykoń- 
czoność formy, którejby rodowity Niemiec mógł 
pozazdrościć, i łatwość wymowy wprawiła Niem- 
ców w prawdziwe osłupienie. Nie moją rzęczą, 
który stoję poza obrębem koła polskiego, wska- 
zywać temuż kołu nazwiska tych jego członków, 
którymby obowiązek przemawiania w Izbie w mia- 
rę sił i zdolności lub fachowego wykształcenia po- 
ruczać należało. Członkowie koła zoają się mię- 
dzy sobą najlepiej, zatem i wybór najlepszy zro- 
bić potrafią, a sposobność do tego dość często 
wydarzać się będzie, zwłaszcza, gdy Izba do wa- 
niejszych jeszcze czynności, aniżeli była rozpra- 
wa adresówa, przystąpi. 

Możem się nad powyższą kwestyą zbyt długo 
rozpisał, lecz zdawała mi się ze względu na dal- 
sze działanie i tryb postępowania naszej delega- 
cyi, jeżeli takowa brać będzie udział w dalszych 
czynnościach Izby tak ważną, że jej nieco ob- 
szerniej dotknąć należało. 

Co do przyczyn, które skłoniły większość de- 
legacyi polskiej do głosowania za adresem w trze- 
ciem czytaniu, możecie przyjąć za rzecz zupełnie 
prawdziwą co następuje: 

Na godzinę przed wczorajszem nocnem posie- 
dzeniem Izby deputowanych zebrało się koło pol. 
skie w zwykłej sali obrad przy ulicy Karynckiej 
celem powzięcia uchwały co do zachowania się 
delegacyi przy trzeciem czytaniu adresu. Ani j e- 
den człowiek nie był zdania, by po odrzuce- 
niu HERT frakcyi polskiej głosować za adre- 
sem. W tym punkcie a raczej w tej zasadzie zgo- 
dzili się wszyscy obecni jednomyślnie. `“ 

Różniiy się tylko zdanią w tem, że jedni chcieli 
głosować przeciw adresowi, zaś inni radzili 
wstrzymać się od głosowania po po- 
przedniem wyrażnem oświadczeniu w 
izbie, że Polacy nie mogąc głosować za adresem 
z powodu odrzucenia wniesionych przez nich po- 
prawek, lecz nie chcąc również głosować przeciw- 
ko tymi ustępom adresu, które się zgadzają z ich 
zapatrywaniem, zwłaszcza co do zawartej z Wę. 
grami ugody, postanowili wstrzymać się od gło- 
sowania. Po krótkiej dyskussyi, zapadła uchwała 
większością głosów, by głosować przeciw adre- 
sowi, i z tem postanowienizm poszli wszyscy na 
posiedzenie. 

Tymezasem na pół godziny przed skończeniem 
dyskussyi specyalnej nad adresem rozeszłą się 
między posłami polskiemi wieść, że z ważnych 
powodów należy cofnąć powziętą poprzód uchwa- 
łę i głosować za adresem. Widzieliśmy na raz je- 
dèa opróżnione ławy posłów polskich, którzy się 
zebrali w jednej z sal przybocznych, gdzie pp. 
Potocki i Ziemiałkowski po poprzedniej konferen- 
cyi z p. Beustem, w której podobno i p. Goła- 
chowski miał mieć udział, przedstawiali zebranym 
posłom konieczność cofnięcia poprzedniej uchwa- 
ły. Musiały to być ważne poynak, skoro wię- 
kszość do wniosków pp. Potockiego i Ziemiał- 
kowskiego się przychyliła. Pojmiecie jednak, że 
byłoby szkodliwą może dla sprawy niedyskręcyą 
wyjawiać te pobudki już dzisiaj; za kilka lub 
kilkanaście dni wyjdą. one na jaw, a wtedy 
będzie je można ocenić bezstronnie i albo pochwa- 
lić lub potępić. W każdym razie przypuszczamy, 
że pp. Ziemiałkowski i Potocki zastanowili się 
dobrze nad tem, co czynią i że rozważyli dobrze 
doniosłość i możliwe skutki doradzanego przez 
nich kroku, który za ich inicyatywą zamieniony 
został w uchwałę. Nadmienić jednak muszę, że 
jakkolwiek nikt z członków delegacyi ani chwili 
nie wątpił i nie wątpi, że ci dwaj panowie w naj- 
lepszej działali i działają wierze, i że o dobrych 
skutkach owego kroku są rzekonani, to je- 
dnak wielu nie mogło podzielać i nie podziela tej 
ufności, jaką ci panowie zdają się być przejęci. 
To było przyczyną, że podczas głosowania za a- 
adresem ławy posłów polskich bardzo były prze 
rzedzone, bo większa połowa posłów opuściła by- 
ła jeszcze przed ukończeniem dyskusyi salę sej- 
mową. 

Doniesienia moje kończę uwagą, że ó ile się 
dowiedzieć mogłem, posłowie słowieńscy i tyrol- 
scy jak z początku oświądćzyli gotowość swoję 
połączenia się z delegacyą polską przy głosowa- 
nia przeciw adresowi, tak potem przy zmianie 


murach. Jest to przedsiębiorstwo  stujęzycznej 
kompanii, która gratis, według wyrażenia Pisma 
$go „miota perły | pia wieprze“ (margaritas ante 
porcos). Rozdają darmo przechodniom we wszy- 
stkich europejskich i nieeuropejskich językach 
małe ćwiarteczki z tekstami Ewangelii i Listów 
apostolskich a po tej przynęcie sprzedają nadzwy- 
czajną ilość biblij. Z tym Maodlesń, nad który jąk 
wiadomo ze statystycznych sprawozdań nie ma 
zyskowniejszego, łączy się propaganda anti-katv- 
licka a nawet polityczna. Dostała mi się niemie- 
cka kartka Z tytułem: „Nicht glücklich! Warum 
nicht?“ Z przypowieści o mąrnotrawnym synu 
według $go Łukasza Roz. XV takie wyprowadzo- 
no wnioski odwołując się do biblij z dodaniem 
cytacyi: „Co znaczy ta historya? Wskazuje nam 
„drogę do szczęścia. Objaśnij mi to. Dobry ojciec 
„uasz, Bóg kocha nas pomimo nasze grzechy, a 
„marnotrawnymi synami czyliż nie jesteśmy my 
„wszyscy? Czyliż nie mówi nam głos wewnętrz- 
„ny żeśmy opuścili Boga, aby w grzechach żyć 
„zdala od niego? — To prawda! — Więc przy” 
„jacielu, ta przypowieść uczy nas, że póty nie hę- 
„dziemy szczęśliwymi, pokąd nie powrócimy do 
„Ojca dla otrzymania przebaczenia. — Ale jak?— 
„Jost ku temu pewna droga. Wszyscy którzy tyl- 
„ko w niego wierzą nie zginą lecz otrzymają ży- 
„wot wieczny. — Mów mi więcej o tem, gdyż ja 


czącej, chociaż nie umówionej solidarności, jaka | kończy męka tego, 


słówko i wygórowaną cenę. Lecz na tem się nie 
co późno przyjechał na koro- 


dotychczas między delegacyą polską a frakcyami | nacyą, bo do tej izdebki wpakuje ci gospodyni 


słoweńską i tyrolską we wszystkich niemal 
styach, wyjąwszy konkordatową, 
gotowością przyłączyli się do kroku przez 
cyą polską w ostatniej chwili uchwalonego. 


Przyszłe posiedzenie Izby deputowanych odbę-|źnicy ale odbierasz dumną 


dzie się dnia 17 bm. 


KORESPONDENCYTA CZASU. 


Peszt 6 czerwca wieczór. 


b. — Stolica Translitawii w téj chwili już świą- 
teczhie przybrana. Wszędzie wznoszą się bramy 
tryąmfalae, strojne w kwiaty i wieńce, w. chorą 
gwie trójkolorowe i rozmaite ione oznaki narodo: 
we. Amfiteatralne trybuny w całem mieście, żkąd 
za wcale nie skromną opłatą będzie można wśród 
gkwaru dopiekającego słońca przypatrywać. się 
wszystkim uroczystościom, na pierwszy rzut | oka 
przypominają — barykady. Zwłaszcza dwupiątro- 
wój prawie wysokości trybuny tuż nad Dunajem, 
z czarującym widokiem na całe miasto i sąsie- 
dnią fortecę, nadają téj części miasta wcale) od- 
mienną od zwykłćj postaci. W tem samem miej: 
scu, o kilka kroków od iaostu Taninchowego wśród 
najpiękniejszych gmachów Pesztu widać małe, 
skromne wzgórze, które w. ceremoniale korona- 
cyjnym tak ważną odegra rolę. Tu Cesarz, dziel- 
ny jeżdziec, na wprawnym rumaku w całym 
ornacie królewskim złoży małyj swój zręczności 
dowód. W szybkim pędzie mosi stanąć na płar 
szczyznie wzgórza, dość szerokićj, by kilku zmie- 
ścić jeźdźców. Tam N. Pan wywinie mieczem na 
wszystkie cztery strony świata, na znak, że korony 
węgierskićj przeciw wszelkićj, zkądkolwiek pocho- 
dzącćj napaści bronić będzie. W tem więc miejscu 
będzie największy ścisk ciekawych. j-i 

Pojutrze z rana rozpoczną się uroczystości ko- 
ronacyjne; dziś jeszcze uwijają się po wszystkich 
ulicach robotnicy, którzy z pośpiechem nakaza- 
nym jakby na wyścigi, pracują około ukończenia 
ogromnych łuków, bram i trybun. Ruch i wrzawę 
mnożą tłumy ciekawćj gawiedzi, już dziś wólnćj 
od wszelkiego zatrudnienia w przeddzień wielkiego 
święta harodowego. 

Przez te kilka dni tysiące osób ze wszystkich 
stron Świata przybywa do Pesztu; pociągi są te- 
raż codziennie tak przepełnione, że kaźdemu z 
nich druga maszyna dodana. Ludzie. rozmaitego 


ją dziś pielgrzymkę do stolicy węgierskićj. Je- 
dnych sprowadza prosta ciekawość, drugich i to 
Węgrów usprawiedliwione uczucie radości z po- 
wodu tak szczęśliwego położenia ojczyzny, innych 
obowiązek dziennikarski lub, forma dyplomatycz- 
na, lecz zostaje jeszcze jedna klasa ludzi, która 
w mnićj godziwych przybywa tntaj zamiarach. 
Nigdy Peszt nie mieścił w swych murach tylu 
podejrzanych i osławionych nieprzyjaciół, czyli 
raczój przyjaciół cudzój własności, jak w chwili 
obecnćj, tak przydataćj ich planom. Carpe diem, 
korzystaj z chwili — woła stary Horacyusz. Tó też 
w rzeczy samćj —- inaczćj bowiem nie rozwodził- 
bym się nad tem— policya tutejsza odbiera codzien: 
nie przez ministerstwo. policyi w Wiedniu wiado- 
mości i informacye z Paryża i Londynu, według 
których najzwinniejsi złodzieje tamtejsi przedsię- 
wzięli wyprawę krzyżacką do Węgier. W takim 


stanie rzeczy wszelka ostrożność nadaremna. One: 


gdaj wieczór statkiem parowym przybyło 4ch wy- 
kwintnie ubranych panów, zaopatrzonych w pasz- 
porty francuskie, których współtowarzysze na 0- 
kręcie mienili co najmnićj „parami* francuski: 


wielkiem było rozczarowanie ek- 
ka sądzili, kiedy owych panów według nadesła: 


do Budy odesłano. 

Publiczność tutejszą nie mały ogarnia przestrach; 
wszędzie o tem rozprawiają, jakby najlepićj mo- 
żna uniknąć niebezpieczeństwa. W tćj mierze sły- 
szałem przechodząc trafne pytanie: „Czy lepićj 
wszystko zostawić: w domu, czy też wszystko ze 
sobą zabrać ?< Tu Scylla, tam Charybda. 

Ciało dyplomatyczue uzupełnia się powoli ; przy- 
byli już lab w ciągu dnia dzisiejszego i jatrzej- 
szego 


ski kardynał Falcinelli, lord Bloomfiel 


ron Gagern, hr. Stakelberg, baron Werther, br. 
Barral, książę Ipsylanti it. d. i t. d. wszyscy 
z swoimi sekretarzami. Soła i ń 

Z takiego natłoku ludzi z całego świata yaa 
korzystać biedniejsi mieszkańcy ' miasta. Izdebki 
i — sit venia verbo — pokoje, do.którychby może 
nigdy oko ludzkie nie chci o zaglądnąć, aby nie 
narażać się na widok nieschlujności, a może i na- 
trętnego robactwa, takie Izby dziś uchodzą za wy- 
kwintne i wygodne mieszkania. I czujesz się 
szczęśliwym, jeżeli je dostaniesz za grzeczne 


„chcę być szczęśliwym. — 3 
„ko słuchaj z uwagą. Według sprawied 


Nie ppb tę tyl- 
iwości, 
„grzechy nasze zasługiwały na karę ale miłość 


„Boga zgotowała nam drogę do zbawienia. Jezus 
„cierpiał za nas wszystkich. On sam grzechy na- 
„sze nosił na swem ciele własnem, przybitym bę- 
„dąc do drzewa. (Tu przytoczony list 1 św, Piotra). 
„Za nasze grzechy kara leży na nim dla tego a- 
„byśmy mieli pokoj i przez jego tany zbawiony- 
„mi byli. (Przytoczony p KT prorok, który żył 
„na siedmset kilka lat przed hrystusem), — Dzi- 
„wna rzecz! Powiadasz, że 0n nasze grzechy ho- 
„sił? — A tak. Jezus i Bóg Ojciec to jedno ii to 
„samo. Jeżeli Ojciec mógł stworzyć świat, tem 
„bardziej mógł unosić grzechy całego świata; i 
„grzechy nasze wszystkie zrzucił na Jezusa. (Tak- 
„że przytoczopy Izaijasz IV 6). Więc Jezus nas 
„zastąpił umierając na krzyża i Bóg litościwy 
„przebaczą grzechy każdemu kto ufa jego syno- 
„Wi. — A] Zaczynam teraz rozumieć. — To nie 
„wszystko. W tej samej chwili kiedy zaczynasz 
„ufać Zbawicielowi, Bóg uważa już ciebie za zu- 
„półnie sprawiedliwego i uwalnia od wszelkiej 
„kary. (Przytoczony list do Rzymian II VIN i 
„do Filipensów III). Widzisz zatem, że droga do 
„Szczęścia otwarta, — Cóż więcej mam robić ?— 
„Nie więcej. Wracaj do Ojca; to jest ufaj Jezu- 


— 


istniała, z równą | doli. Opierać się tradno, bo 
delega- | bezwzględna we wszystkiem panuje swoboda. 


tek d. 6go, był właściwie pierwszym dniem uro- 


stąnu i powołania w rozmaitych celach odprawia- 


mi, należącymi do ciała dyplomatycznego, lecz jak | 
»lkiem by. tych, co tak z lek- | pragną ścieśni asto wy- 
rązić zdziwienie, że podobne pisma rozchodzą się 


nych wprost z Paryża rysopisów przytrzymano i 


przybędą z choćbym miał zonżyć czytelni: 
ka wyliczeniem samych nazw — nuncyusz pa ie |j 


Gramont, Haydar, effendi, baron Kdbneritz, br. 

Heeckeren, Don Ludwik Lopez de la Torre, Duć, |. 
de Santa Quisteria, br. Bray, hr. Kolowrat-Kra- || 
kowsky (poseł zakonu niemieckiego), ba- 


kwe-|jeszcze jednego lab dwóch towarzyszy doli i nie- 


w tych kilku dniach 


Jeszcze gorzej z fiakrami. Zbliżasz się do wo- 
odpowiedź. najczęściej 
po węgiersku naturalnie: „Jaż jestem na cały ty- 
dzień zajęty.“ Iuny jest wolny, ale żąda za dzień 


jeden 25 złr. 


Członkowie Ciała dyplomatycznego byli tyle 
przezorni, że własne przywieźli ze sobą powozy 
i najmują tylko przez czas pobytu swego w Peszcie 
węgierskich, parobków, obznajomionych z miejsco- 
wością. 0 OE 1 

W dnia koronacyi ogromny most łańcuchowy 
będzie zupełnie, zamkniętym dla publiczności, i 
przystępny. Ji.dla orszaku, koronacyjnego. |'Tym- 
czasem ,wojsko rzuca dziś mosty tymiczasowe na 
Danaju, w celu zaradzenia chwilowej przerwie 
komunikacyi między Pesztem a Budą. Ta. lud naj- 


bardziej ciskać się będzie, aby się lepiej przypa- 
trywać wychodzącemu z zamku cesarskiego w 


t- 
dzię orsząkowi, co niejeden zbyt ciekawy życiem 
przypłacić możę. rp | „m 
*" Wadłuż ulic, przez które orzak koronacyjny 
przechodzić będzie, wojsko, tj. piechota i jazda 
wystąpi dla utrzymania porządku i spokoja. By 
dogodzić próżności: wielu, Węgrów, zaszczyt, ten 
zostawiono; kilku. pułkom huzarów, przybyłym 
dnia dzisiejszego tylko z tej przyczyny. j 
edług programu, dzień dzisiejszy, tj. czwar- 


czystości koronacyjnych. N. Pan przyjmował bo- 
wiem obie izby sejmu węgierskiego im corpore, 
tudzież, przełożonych władz i, wyższych wojsko: 
wych. O przepychu i bogactwie, jakie rozwija 
szlachta węgierska, może ten tylko mieć wyobra- 
żenie, kto był dziś świadkiem wjażdu członków 
obu'iżb do zamku cesarskiego. W dwustu prze- 


szło 'powozach,, z których niejeden blaskiem 
he aż najpiękniejsze dworskie przyćmiewa, z haj- | 
u 


ami ma kożle, obok których ubiór jenerałów 
austryackich tylko tracić À 
sich, w deliach sobolich, magnaci węgierscy, ide- 
rzający zresztą piękuą swą urodą, utworzyli za- 
stęp, godny osoby. pierwszego  mocąrzą: świata. 


CH polecił dziennikom nie zważać na okrzyki. 
Dnia par: 


ratuszu. Lud będzie tam trzymany na uboczu 
rzez wojsko, policyą i ogrom powozów. Car u: 


zdem z Petersburga udzielił jakąś amnestyą, 0 
tórój Débaty nie mówić nie chcą, a tylko Liber- 
é i France piszą za nią dzięki i pochwały. 


„natychmiast. — Ale czyż nie trzebą mi się do 
„tego przygotować? — Jak? Co! Może , chodząc 
ndo kościoła? może przez taodlitwy? posty ? do- 
„dre uczynki? Wszystko to na próżno. —1 to, jest 
„wszystko co, mi pozostaje do czynienia? Wszy- 
„Stko albowiem już Jezug. zbawił nas przez stó co 
„czynił zasiępując nas, — Ależ przecie mu- 
„Simy pełnić dobre uczynki?— Erowdenoy chrze- 
„ścianin będzie czuł potrzebę: ukochać Jezusa i 
„czynić tyle dobrego ił może. Wierę tylko, w. Je- 
PAS AEA a będziesz szczęśliwym, ty i dom 
WOJ. : i ę iis 

Taką jest logika niemiecka, exegetyka protes- 
tancka ; taką moralność! Cytacye wyjęte yi oh 
świętego ze złą wiarą, powykręcane. O czynie, o 
poświęceniu, o których Chrystus co chwila przy- 
pominał, ani słowa jak gdyby o tem 
było wzmianki !.... | 


= 
54 


żadnej, nie. 


Tych i ua podobnych nauk miliony, egzempla- 
rzów rozchodzą si Klary. Y 
PRN ę przy Pałacu wystawy. „90t, 


że lud wmawia w siebie, ufność, wiarę 
a tymczasóm brnie w zbrodniach, leje armstrongi 
armaty, rewolwery, pancerne y wające 
baterye, rok 1; z igłami 
rze medale, nagrody pieniężne, ginio, sam, ale 
pufa i wierzyć, ||, mod Mass CARE 
Jedną z najciekawszych maszyn jest Arithmo- 


„Sowi, który ciebie zbawił. — Kiedy? — Zaraz, |metr wynalazku p. Thomas z Colmar. Za pomocą 


ko! dla! Prós przyjemne. 


może, -w kołpakach ry:|,. : 


u Boulońskim, a d. 6, przeznaczony jest na bal 


nał rzeczywistość tėj sympatyi, skoro przed wy” 


aj 


wila przy-|. 
|ludziom niektórym niepotrzebny |... 


postęp na: ustach, a idących stępo i 
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Można powiedzieć, że wystawa się udała. Ce- 
sarz ma być zuużony przyjmowaniem monarchów 
i zapewniają, że stara się wywinąć od przyjęcia 
Szącha perskiego. Jakem powyżćj napomknął, 
Car był wczoraj na wystawie, gdzie dał dla Ce- 
sarza śniadanie rosyjskie, potem był na obiedzie 
w ambasadzie a wieczorem w rzędnym tea- 
trze. Dziś był w Quartier Latin i na wyspie. Ju- 
tro przyjeżdża król pruski. Paryż nie przyjmie go 
zapewnie gorzćj jak Cara, z obowiązku gościnno- 
ści. Układy które prowadzą się migdzy esarzem 
a Carem a margrabią Moustier i ka. Gorczako- 
wem mają być przedwstępne i uzupełnione będą 
po przybyciu króla pruskiego i hr. Bismarka., O 
ich rozciągłości mówią różnie. Ci co sądzą, że po- 
lityka "p. Rouhera przemaga, głoszą, że hr. Wa- 
lewski. cofa się; że myśli osiąść w Szwajcaryi. 
Inni, którzy utrzymują, że Cesarz sam wszystko 
prowadzi, Śmieją się z tego posądzenia. Przyby- 
ciejodo Paryża W.:ks. darmstadzkiego miało się 
niepodobać „br. Goltzowi. Plany fraacusko-rosyj- 
skie co do wyspy, Kandyi głównie jednak, zajma- 
ją. Za. niemi ma być dziś Austrya i Prusy, i mnie- 
mają, że będzie w końcu i Anglia; ale zręczność 
Fuada. paszy może jeszeze szyki czterech dwo- 
rów pomięszać.: Marszałek Niel reorganizuje ar- 
mią z całą ścisłością;. pomimo prośby pułków i 
miast „w; których one stały garnizonem, zniósł sta- 
towózó muzykę w jćździe. Ministerynm. wojny 
zamieściłó w dzisiejszym Constitutionnelu artykuł 
z powodu brószury napisanćj : o reorganizacyi ar- 
mii; przez hr.) Daru,: byłego para Francyi. ti- 
tutionnel Żałuje, że, mąż tak zdolny niecjest u 
władzy. i. że trzyma „się na boku jako orleanista. 
Na radykaluą reorganizacyą, którą zajmuje się 
komisya Izby, marszałek Niel w tej chwili nie 


liczy.” > 
[b Iaba zajmuje się ciągle: projektem do prawa o 


stowarzyszeniach handlowych. Rozprawy nad trak- 
tatem: londyńskim wytoczą się zapewnie dopiero 
po wyjeździe króla „pruskiego, bo nie będą mo- 
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, posiedzenie Izby niż- 
szej rady państwa (dalszy ciąg). Przy ustępie 22 
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tego przyrządn osoby nieznające nawet pierwsz 

działań arytmetyki mogą w kilka EP eee 
wać najzawilsze. matematyczne. zadan ia. Liczbę 
złożoną Z ośniin. cyfr można. speary é przez ty- 
leż cyfr w [8 sekund. Naprzykład: dziewięćdzie- 


siat osiem. milionów, siedemset sześćdzięsiąt pięć 
tysięcy, takyata ry ieści: dwa Ehcącypalihożyć 
przez 99,856.973, dla otrzymania tej miliardowej 
mnogości nie trzeba nawet trzeciej części minuty. 
Dość jest) ułożyć, liczbę i ośm razy pokręcić kor- 
bą. Szesnaście yfer podzielić można przez ośm 
cyfer we 24 sekund. Ułamki nawet dokładnie wy. 
chodzą. Wyciąganie kwadratowego pierwiastku, 
złożonego z lótu cyfer wymaga wraz z próbą 
potay mapy czasu. Przyrządy takie różnej wiel- 
kości kosztują od 300 do 800 franków, i są zna- 
cznię lepsze od znanych. dotąd. Już więc rozum 
i i i „4aJą/.g0. ma- 
szyny... Co za szczęście! Może mniej będzie ge- 
niuszów, których tyle namnożyło się z głowami 
tępo, I bez re- 


ligii oświeceni postępowcy obejdą się. Wpręd 
ktoś wynajdzie oaa a Bóg jet. gotów: 
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tykułach 13 i 14 widzi mowca pogwałcenie przy- 
wileja panującego, gdyż nie zgadza się to Z go- 
dnością Korony, że otrzymuje od Ojea Śgo przy- 
rzeczenie, iż się nie sprzeciwi, aby Cesarz au- 
stryacki w swojem państwie wyrokował w spra- 
wach cywilnych i karnych. Za pomocą konkor- 
datu nie odzyskano praw, jeno przywłaszczenia. 
Po kuryi papieskiej pod względem rewizyi. kon- 
kordatu niczego innego spodziewać się nie można, 
jak „non possumus“, i dlatego nie pozostaje nie 
innego, jak znieść konkordat na drodzeżustawo- 
dawczej. Jestto życzeniem ludu, który się do kon- 
kordatu nie przyznaje. (Żywe oklaski). 

Po zrzeczeniu się głosu przeciwnych mowców 
i przemówieniu sprawozdawcy ustępy 22 i 23 
wraz z dodatkiem komisyi uchwalonemi, zostają. 

Rozprawy nad resztą ustępów, które bez zmia- 
ny przyjęto, nie przedstawiają nie ciekawego. Przy 
oklaskach ze strony lewicy nie tylko Polący, ale 
i Słoweni i-Tyrolczycy złożyli oświadczenie, że 
mimo nieprzyjęcia stawianych przez nich popra: 
wek głosować będą za adresem, a to dla uni- 
knienia choć pozoru, że nie sprzyjają głównej 
kwestyi, to jest ugodzie z Węgrami,  Poczem 
adres wszystkiemi głosami przeciw dwom Dra i 
Jagera i X. Greuttera przyjęty. — Następujące po- 
siedzenie odbędzie w poniedziałek dnia 17go 
czerwca. > CEF 

— Do deputacyi Izby panów, złożonej przez pre- 
zesa według uchwały Izby, a udającej się do Pe- 
szta na koronacyę należą: Prezes ks. Karol 
Auersperg, jenerał bar. Gablenz: ks. Für- 
stenberg, hr, Hoyos, ks. Leichtenstein,hr. 
L odron, hr. Aleksander Mensdorff, hr. Goła- 
chowski, ks. Sapieha, hr. Oswald Thun, hr. 
Wiczek i hr. Wrbna, Ze strony Izby niższej 
jadą „pod pzowicniówom prezesa Dra Giskry 
posłowie: Pauer, baronowie: Weich8,-Kotz, 
Hackelberg, Widmann, Zeidler, hrabiowie: 
Coronini i Śalm-Reifferscheid, Kotz, Dr 


zwiskiem Berezowski. Broń w ręku; jego pękła 
i zabójca ugodził konia koninszego, Nazwisko 
sprawcy jest małoruskie.* 

Telegram ten wczoraj jeszcze miał całą świe- 
żość, zwłaszcza wobec omyłki w nazwisku spraw- 
cy zamachu, której jednak wina leży w: Monitorze, 
bo ten wydrukował: Bereyouskt, 

Następujące szczegóły są powtarzane w.rozlicz- 
nych depeszach telegraficznych : Strzał padł w alei 
niedaleko kaskady, blisko Longehamps. Cesarz i 
Car z dwoma synami siedzieli w jednym powo- 
zie, w następnym Cesarzowa i Król pruski. W 
pierwszej chwili niewiedziano, skąd padł strzał, 
dopiero ludzie stojący opodal: pochwycili sprawe 
i oddali stugwardzistom. Cesarz Napoleon odwióz 
Cara do pałacu Elizejskiego, a Cesarzowa i Król 
pruski zajechali wprost do: Tuileryów. 'Q godz. 
10'/, wszyscy panujący i książęta. byli. na: balu 
w poselstwie rosyjskiem i tam winszowano Caro- 
wi ocalenia. Monitor . donosi, że nikt nie. został | 
raniony prócz samego Berezowskiego,j ten bowiem 
skaleczył sobie rękę w skutku rozsadzenia . pisto- 
letu zbyt mocno nabitego. | TTRY 

Inne prywatne depesze telegraficzne mówią. że 
Berezowski dał ognia z drzewa, a skoczywszy 
zeń zawołał: „vive la Pologne!* Przychwycić go 
miał pułkownik Lallemand. Zranieni są lekko je- 
dna kobieta i dwaj sierżanci. Pistolęt. miał być 
dwururny. i kniemeń 

Osoby, które podczas przyjęcia Cara wołały 
„vive la Pologne!* mają być  pociągnięte dowod- 
powiedzialności pod zarzutem naruszenia spokoj- | 
ności publicznej. Między niemi ma być znany a- 
dwokat Flocquet (p. wyżej list paryski). Mówią 
o wielu aresztowanych francuzach 4 powodu de- 
monstracyi ; wymieniają także. pp. Germain Caśse | 
i Parent. l i a eE A 

Półurzędowy L/ Etendard mówiąc to demonstta- 
cyach przeciw Carowi, mianowicie w pałacu spra- 
wiedliwości, dodaje: „Dzięki Bogu, Polacy, któ- 
rzy między nami bawią jako goście wz Saar 
są zupełnie obcymi temu skandalowi. Trzymali 
się oni zdala, w szłachetnćj oględności, jaką ich 
natchnęły względy dla narodu francuskiego: = 

Demonstracya ta byłaby przeto tem draźliwszą 
dla Cara, że wyszła od Francuzów; po zamachu | 
stanowisko to Polaków może się.zmienić. © 0 

Staats Anzeiger pruski ogłosił traktat londyński 
o Luxemburg po francuska i po niemiecku wraz 
Z oya zastrzegającą prawa krajów neutral- 
nych. | jsiebaw g08 

Nowy traktat cłowy niemiecki zawarty został 
na lat 10. Naznaczenie tego tak krótkiego termi- 
nu nie jest bynajmniej dowodem jego niepewno- 
ści, ale raczej wskazuje, iż Prusy mają nadzieję, 
że w ciągu tych kilku lat zdołają zamienić zwią- 
zek cłowy w związek narodowy i polityczny, to 
jest wciągnąć pod pozorem uuii handlowej potu- 
dniowe państwa niemieckie do unii politycznej. 
Takie jest bowiem przeznaczenie parlamentu cło- 
wego, który ma tego zjednoczenia dokonać bez 
wzbudzenia podejrzenia za granicą. Pod firmą 
spraw materyaloych, będą w tym parlamencie 
traktowane wszystkie kwestye politycznego  pra- 
wodawstwa. Dla tego juź dziś Nordd. alig. Ztg 
powiada, że w dotychczasowych -układach* cło- 
wych znaleziono podstawę dla dalszych rokowań. 

Gazeta krzyżowa utrzymuje, że pruskie ministe- 
ryum marynarki odłączone będzie od ministeryum 
wojuy, Dotychczas mała marynarka pruska mie 
potrzebowała odrębnego dla spraw swoich mini- 
stra. Skutkiem zaboru Księstw zaelbiańskich i Ha- 
doweru, interesa morskie Prus tak handlowe jak 
wojenne nabierają wielkiego znaczenia. ** t 

Pocztą Lloyda otrzymana w Tryeście wiadomo- 
ści z Aten i Konstantynopola ż d. L bm. Pierwsze 
z nich mówią, że Omer pasza został również, we 
wschodnich stronach Kandyi odparty przez po- 
wstańców i musiał wię eofaąć pod: warownię Kan- 
dyę. Koroneos uderzył na nięgo ,18go maja i zdo- 
hył jego pozycyę. Reszyd pasza śpieszący mu w 
pomoc, zaczepiony przez Petropolakisa, poniósł 
znaczńą porażkę. Powstańcy otoczyli Mehmeda 
paszę w powiecie Apokoronos i odcięli mu przy- 
stęp do morza. Statek „Arkądion*, dostawił znów 
na Kandyę 300 ochotników. Pogłoska krąży, że 
król Jerzy wróci w połowie czerwca do Aten. 


Z Konstantynopola piszą tylko o wi ię 


| Lecz życzenia tego nie wypowiedziano w. 8i080- 
|wnym wniosku ma posiedzeniu tajnem, albowiem 
sądziło wielu, że w razie odrzucenia, delegacya 
nasza będzie w trudnem położeniu niebrania 
udziała w deputacyi na koronacyę, co mogłoby 
być mylnie tłomaczonem i bardzo źle widzianem 
przez Węgrów i sam rząd. Zawiadomiono więc pre- 
zesa Izby, że w deputacyi do Pesztu, biorą udział 
ci a ci depatowani (prawie wszyscy wymawiali się 
od udziała w deputacyi w postanowiony sposób 
sformować się mającej) jako reprezentanci dele- 
gacyi polskiej. 

Wszakże prezes Izby p. Giskra zawiadomił dzi- 
siaj telegramem do Pesztu posłanym, że Izba de- 
putowanych Rady państwa, będzie przy korona- 
cyi króla Węgierskiego reprezentowaną kor po- 
iacyjuie przez deputacyę złożoną z 24 człon- 
ków i prezesa Izby. Deputacya ta odpływa ztąd 
jutro o '6-ej rano statkiem parowym do Pesztu, 
gdzie stanie wieczorem. Deputacya Izby panów, 
między ianemi br. Gołuchowski i ks. Sapieha od- 
jechali jaż wczoraj wieczorem do Pesztu pocią- 
giem kolei Żelaznej. 

Główna uroczystość, to jest koronacya odbędzie 
się pojutrze w sobotę; pochód do kościoła na ko- 
rouacyę rozpocznie się o 7-ej rano i trwać będzie 
parę godzin. 

Wiele dzienników tutejszych z radością wita 
głosowanie frakcyi polskiej za adresem, co na- 
stąpiło po oświadczeniu, © którem wam wczoraj 
pisałem. Zwracam uwagę waszą ną artykuł wstę- 
pny w Debatte, w numerze, który jutro tj. 7g0 
wyjdzie. W artykule tym po wykazaniu, że naj- 
piloiejszą z wszystkich kwestyj jest układ z Wę- 
grami, że „Węgrzy będą umieli ocenić objaw 
przyjażnego usposobięnia dlą nich Rady państwa, 
objaw uczyniony przez wotum Izby“; (to jest je- 
dnomyślne przyjęcie adresu), „przez jednomyślne 
wotum, które Rada państwa zawdzięcza lo- 
jalaemu postępowaniu Polaków“, pisze 
tenże dziennik dalej: „Przyłączyli się oni (Polacy) 
faktycznie do zdania, że teraz obradująca Rada 
państwa jest reprezentacyą tej połowy monarchii“. 

Pisząc to, zapomina Debatte o całych rozpra- 
wach nad adresem, mających na celu wykazać i 
oznaczyć stanowisko i dążności każdego stronnic- 
twa w Izbie; zapomina o oświadczeniąch uczy- 
nionych w imieniu delegacyi sejmu galicyjskiego 
przy ogólnej rozprawie; o poprawkach stawia- 
nych następnie przez tęż delegacyą, a które o- 
kreślały stanowisko Polaków w Radzie państwa, 
przy szczegółowej rozprawie; nakoniec zapomina 
o deklaracyi złożonej w jej imieniu przed głoso- 
waniem nad adresem, wypowiadającej wyraźnie, 
dla jakiego powodu, z jakiem zastrzeżeniem gło- 
suje za adresem frakcya polska. W końcu swego 
artykułu zwraca się Debatte do większości Izby, 
mówiąc, „że większość tą niepowinna zapomnieć 
sposobu, w jaki powstała (to jest przez poparcie, 
jakie jej dali Polacy, których do większości li- 
czy), i spodziewa się, że większość ta Izby skło- 
ni się do warunków, które musi spełnić, jeżeli 
chce pozostać tem czem jest, to jest większością. 
Wypełnienie tego nie przyjdzie jej trudao. Polacy 
dowiedli, że umieją uznać słuszność, słuszne będą 
ich żądania, słuszności więc także mają prawo 
od Rady państwą oczekiwać*.. 

Nie mogę również pominąć, że korespondencya 
wasza z 6go żaląc się na zbytoią tajemnicę; jaką 
się otaczą koło polskie w Wiedniu, którą i ja sam 
winuję zbyteczną w wielu razach, dodaje, jakoby 
członkowie tego koła zobowiązali się słowem bez 
względnie nie mówić, co się tam dzieje. Regula- 
min i zobowiązanie, jakie przyjęli (a wiem to 
z pewnością) wiąże ich do tajemnicy O tyle, o ile 
przez przedwczesne wyjawianie tutaj, np. innym 
kołom deputowanych lab dziennikom uchwał koła 
polskiego, oświadczeń i zwierzeń w niem uczy- 
nionych, mogłoby być zwichnięte działanie parla- 
menotarne, lub o ile w szczególaych przypadkach 
zobowiązali się do zupełnej tajemnicy, co zresztą 
wypowiedzieliście w waszym dziennika. Ale wobec 
swych mandantów i w pismach krajowych mogą 
mówić o uchwałach koła i czynnościach delega- 
cyi, usprawiedliwiać i rozstrząsać jej wota, zawsze 
w granicach wymagań parlamentarnych. 


zgłaszają się sati fe Dr Jiger i X. Greater 
GW z Tyrolu) i Pintar, przeciw adresowi; Dr 
'Roser, X. Andriewicz (z Bukowiny) i Dr 
Mihlfeld za adresem; przy ustępie 23 zaś 
X. Andriewicz i Pintar (przeciw), Schnei- 
der i Seitfertitz (za). 

Dr Jager przemawia w obronie konkordatu, 
zapewniając, że ci tylko twierdzić mogą, jakoby 
państwo zrzekło się ważnych praw przez zawar- 
cie konkordatu, którzy nie znają stanu, w jakim 
się kościół katolicki znajdował w Austryi w dru- 
giej połowie przeszłego stulecia. Mowca rozwija 
zasady, jakie wtedy panowały, a które zbiegły się 
we włądzy absolutnej państwa pod każdym wzglę- 
dem, dla której padły ofiarą wszystkie urządzenia 
ladów i korporacyj. „Takiemu absolutyzmowi ko 
ściół katolicki bogaty w posiadłości i oświatę .0- 

rzeć się musiał, gdyż państwo pochłonęło samo- 
istość jego. Czyż. można, pyta się mowca, pisać 
się na taki absolutyzm? ( głosy: można!). Jeżeli 
to jest możebnem, to proszę odrzucić i samorząd 
gminy (głosy: nie!); proszę zaprzeczać zamorzą- 
dowi sejmów (głosy :,nie!); idę dalej; proszę za- 
przęczać prawa naszego obradowania w tej Izbie 
(głosy: nie!), gdyż  samoistaość gmin, samorząd 
sejmów 8ą to tylko prawa odzyskane z dawnych 
czasów, podczas gdy kościół ma prawa swoje te- 
raźoiejsze.* Mowę swoją zakończą poneis przyjmu- 
jąc oświadczenie zgromadzonych w Wiedniu 1849 r. 
biskupów za swoje; „kościół prawa swego, aby 
istniał wedle przykazań boskich i wywierał wpływ 
na wieczne przeznaczenie ludzkości, nie może pod- 
dawać woli państwa, kościół zatem nie może zrzec 
się wpływu na wychowanie.* 

Poseł Dr Roser zarzuca konkordątowi, że 
przez niedopuszczenie innowierców do nauczyciel- 
stwa nie dopuszcza rozwinięcia talentów. „Jakiż 
związek mają matematyka i fizyka z religią ? Mał: 
_ żeństwo zaś jest przedmiotem mięszanym. (Weso-. 
" łość powszechna). Tylko o ile jest sakramentalne, |C0r 
podpada ono ustawom kościelnym, zresztą zaś Paner, Leneck, Steffens, Dr Pajer, Dr La- 

podlega prawom państwowym. Dobra kościelne |penna, Wolf, wiceprezes Dr Ziemiałkowski, 
nie są własnością kościoła; jeżeli kasy kościelne|Dr Zyblikiewiez, Dr Czajkowski Mende, 
så próżne, któż je napełnia? tylko lad — lud więc Micheli i X. Greutter. LĄ. 

musi posiadać klucz do nich, a my jako repre- | —— Na posiedzenin Gtem. Izby niższej Rady pań- 
zentanci ludu również klucz mieć powinniśmy (we- |atwa poseł Dr Schindler złożył petycyę podpi- 
sołość)., Duchowieństwo niższe jest niczem, kapłan |saną przez 1Ociu posłów sejmu olno-austryackie- 
na wsi istnieć nie może, podczas gdy biskupi o-|go tej treści, aby Rada państwa wystarała się u 
pływają w dostatki (wesołość). Kościół nie zy: rządu o pozwolenie bezkaruego powrotu do kraju 
skał na znaczeniu przez konkordat; gdyż wszy: dla kompromitowanych z r. 1848 i 1848 narodo- 
stkie zarzuty, wszystkie klątwy wymierzone prze- | wości niemieckiej. sz 


ciw konkordatowi, godzą i na kościół. Dla kon- | smmmmmmeumemmmame 
kordatu Austrya obarczooą została wszelkiemi bądż F. FISU ; 
Kronika miejscowa i zagraniczna. 


sprawiedliwemi, bądżĵniesłusznemi zarzatami, sta- 
Krakow 8 czerwca, Jeżeli pogoda posłuży, Kra- 


ła się pośmiewiskiem u zagranicy.“ 
ków wyludni się w Zielone Świątki. Znaczną część 


X. Audrięwicz przemawia jako kapłan, dyz- 
unicki przeciw konkordatowi, który utrudnia u- 

ludności jego ściągną do siebie Bielany, dokąd nie- 
tylko pieszo lub w powozie, ale i wodą przy odgło- 


porządkowanie stosunków między wyznaniami pra 

wnie dozwolonemi w państwie, i czyni zależnemi 

niektóre prawa obywatelskie od wyznania religij- |sie muzyki udać się można; na Wolę i do Skał Pa- 
nieńskich, do Swoszowic wybiera się także wiele osób, 
a.niemało. zapewne i do Krzeszowie, korzystając. z 0- 


nego. Zada, aby wyjątek kościoła grecko -wscho- 
twarcia pociągów spacerowych. Wycieezka do Krze- 


dniego oddanym został pod zarząd tegoż kościo- 
ła, i aby w ustępie dotyczącym adresu przyjęto 

' szowie poszła nieco w zapomnienie, gdy przez kilka 
lat nie chodziły tam pociągi spacerowe. Trzeba więc 


dodatek jego, domagający się uporządkowania 

stosunków między wyznaniami prawnie uznanemi 

i dozwolenia im samorządu zapewnionego paten- | może niejakiego nawyknienia, aby się znów puszczać 

tem z dnia 31go grudnia 1854 r. na Czernę lub do Tenczynka, gdzie dawnićj bywało 

Poseł Schneider jako  protestant również|w niedzielę tak gwarno jakby na plantacyach. 

konkordatu nie chwali, uskarża się ze swej stro-| —— Z-dniem dzisiejszym zamkniętą została wystawa 
sztuk pięknych. (LZ 

— Z powodu przybycia osobnego pociągu z woj- 


ny na pogwałcenie patentu wydanego dla prote- 

stantów i również wnosi dodatek względem przed- 

łożenia projsktu 0 stosunkach religijnych. ; skiem, pociąg zwykły pocztowy wiedeński o parę go- 
; o godzinie 3ciej po południu kończy się po-|dzin spóźnił się dziś przed południem i przyszedł tu | 

siedzenie. * 1... ,„|dopiero o godz. 119/,. K RE BA S 

8, (wieczorne) posiedzenie izby niższej} — Dowiadujemy się, że w poniedziałek. świąteczny 
rozpóczyna się tegoż samego dnia o godzinie 7.| pewna liczba ezłonków Izby handlowo -przemysłowćj 
Obecni ministrowie Komets, Becke, John. Y krakowskićj wybiera się na wystawę wyrobów prze- 

Dr. Herbst zdaje sprawę o posiedzeniu komi: | mysłowych miast Biały i Bielska, w Bielsku urządzo- | Q ). <Zeznał on, że strzelił do Cesarza rosyjskie- 
syi adresowej odbytóm przed rozpoczęciem posie- |na, ną którą Towarzystwo przemysłowe tamtejsze naj- | 80, kiedy tenże wracał z przeglądu, pod kaska- 
dzenia izby, na którem ze względu na stawiane | gprzejmićj zaprosiło, Żałujemy wszelako, że udział w | dą. Od dwóch tygodni, albo raczej odkąd doszedł 

odwidzeniu wystawy nie został ułatwiony publiczno- | do rozumu, powziął zamiar zabicia Cesarza, aby 
ści w ogóle a przemysłoweom w szczególności, jak |PJozyzDę Bwoją oswobodzić. Z nikim o tem nie 


poprawki postanowiono „dodać do ustępu 23. 
„Niemniej potrzebnóm okazuje się szybkie upo- 
tego domagała się Izba po Dyrekcyi kolei północnćj mówił, pieniądze na kapno pistoleta otrzymał 
i galicyjskićj, mniemając, że jak inne dyrekcye tak 


rządkowanie stosunków międzyreligijnych wedle 
i te poczuwać się będą do praktykowanćj 50%/, ob- j$ 


zasady równouprawnienia wyznań i urzeczywi- 
niżki cen biletów jazdy na wystawę do Bielska i na | W 


Btnienia samoistnego zarządu poręczonego już naj- 
wyższem: patentóm z d 31 Grudnia 1861 r.“ 

Poseł X. Greutter konstatuje, że dwóch mo-| powrót, zwłaszcza, że takowe obniżenie zachęca do | da jego powrót, irzekł: „Jaż onegdaj byłbym 
wców już przemówiło za wyswobodzeniem kościo- | przejażdżki, a kolój na tem nietylko nie traci ale na|8 rzelił do Cesarza na Operze, gdybym był miał 
ła z objęcia państwowego, porównywa wolności | ilości jadących zyskuje. Inaczój pojmują zaś rzecz błoń przy sobie; poprzestałem więc na tem, aby 
katolików z gwobodami protestantów, i zapewnią, | dyrekcye: wyżój'wymienione; zawiadomiły bówiem Izbę, | 0 się dobrze przypatrzeć, chcąć go poznać.“ 
że radośńie  pówita ów dzień jako dzień zwycię- |że po naradzeniu się: z: sobą postanowiły *hieobniżać | {Par ytt ozerwca: Ze Droit ogłasza następu- 
ztwa, „w. którym katolicy osiągną to, co protestan- |cen jazdy do Bielska i nazad; odstręczyły przeto nie | jące szczegóły o zamachu, Sprawca stał na 15 
ci już posiadają. „Zwykle mówią: Jeżeli nie wia- |małą liczbę gości, čo się do Bielska wybierały. kłoków od drogi, którą jechał pojazd cesarski. 
ra chrześciańska, to przecież katolicyzm nie zga-| __ We- czwariek'd, 6 b. m. odbył się popis roczny | Sprawca kupił dniem poprzednio pistolet dwurur- 
dza z wolnością konstytucyjną. P rzedewszy stkiem | w. Szkolę Rolniczój w Czernichowie, w obecności ku- |ny i oddalił się (kupiwszy takowy) w stanie wzbu- 

otestuje przeciw rozłączeniu katolicyzmu od chrze- ratoryi Szkoły z ramienia Komitetu Tow. roln. krak. | renia. Pobudki zbrodni zdają się leżeć w namię- 

ustanowionćj i przy licznym zjeździe obywateli. Ze- tdości politycznej i nienawiśći osobistej do Cara. 
brani goście, jak ząwsze tak iteraz, rozjechali się z 


iaństwa, a jeżeli jest prawdą, że katolicyzm jest 
je sądzą, aby miał spólników. 
pocieszającem przekonaniem o stanie i rozwoju téj| R 


HOTEL POD ROŻĄ: Zygmunt Czerwiński z fa- 
milią właściciel dóbr z Rosyi, Marya Rostkowska 
właścicielka dóbr z Siedlec, Henryk Koszucki właści- 
ciel dóbr z Kongresówki, Jakób Czapek nauczyciel 
‘muzyki z Czech, Alfont Karpiński z Brzeska, Karol 
Müller z żoną z Lublina. 

HOTEL SASKI: Kornel Chwalibóg właściciel dóbr 
z Oświęcima, Paweł Młodecki właściciel dóbr z Kon- 
gresówki, ks. Wł. Czartoryski z Paryża, Teodor Ne 
chuta kupiec Wiednia, Marceli Madejski Dr praw, 
Walerya Madejska, Jan Romański pełnomocnik . dóbr, 
Zygmunt Pilecki słuchacz praw, Julia Romańska zo 
Lwowa, Adolf Zakrzewski właściciel, dóbr z Galicyi, 
ks. Karol Jedliński proboszcz z Sambora, August Mas 
sini radca dworu rosyjs, z Moskwy. 

HOTEL POLLERA : J. Stankiewicz, Stanisław Dwo- 
rak z Wadowic; 8. Kamieniecki kupiec z Rosyi, J. 
Neumark kupiec z Warszawy, Izaak Klemb kupiec, 
Karol Mejer kupiec, January Szulatycki z Kongresów- 
ki, M. Grilnzwein: kupiec z: Jarosławia. 


TEA TANNA A LEN s OSL EA AA oSA MATA 
Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Kraków 7 czerwca. Wczoraj nic nie zwieziono 
zboża z Królestwa Polskiego ną tutejszą granicę, al- 
bowiem pszenica daleko lepiój stoi w Królestwie ani- 
żeli tutaj, tak iż w okolicy Wolbromia i., Pilicy 
płacą 51 do 53 złp. za korzec; a ponieważ odchodzi 
stamtąd zboże Wisłą na dół, a zapasy są dość wy- 
czerpane, przeto można przypuścić, że aź do nowych 
zbiorów nie będzie już więcój mowy o ruchu zbożo 
wym z Kongresówki, szczególnićj co się tyczy psze- 
nicy. Jęczmienia brakuje tam przez cały rok, tak iż 
nawet dostawiano go z Galicyi w znacznych ilościach 
i wysyłano aż do Warszawy , jak niemnićj odchodził 
stąd jeczmień koleją żelazną i zwykłą drogą przez 
Michałowice. 4, 0, TEA 

Dzisiaj na targu krakowskim nie było właściwego 
ruchu handlowego, lecz tylko drobne ilości skupowa- 
no na miejscową potrzebę, jakoteż kilkaset korcy psze- 
nicy kupiono do Ostrawy morawskiej, płacąc. zeszło- 
targowe ceny. Do Sżląska pruskiego nie kapowano, 
jakkolwiek waluta anstryscka spadła, a przeto bez 
zmiany nawet cen kupcy pruscy zyskują na warto- 
ści swojój monety. Mimo tego ceny tutejsze zdają się 
nazbyt wygórowane dla Szląska pruskiego. A 


Przegłąd polityczny. 


Depesze telegraficzne. 


ta 


Paryż 6 czerwca wieczór. (W. Ab. post). Dziś 
po południu Polak jeden strzelił do Cesarza Ro- 
syjskiego. Koniuszy służbowy zwrócił konia ku 
niemu i przez to dał inny kierunek broni, która 
niemal taż wymierzona była do powozu. Koń ko- 
nihszego zabity, jedna kobieta z tłumu raniona. 
Morderca wyznał, że zamiarem jego było zabić 
Cara w teatrze Opery. RAE 9 WE 
W. Abendpost z innych telegraficznych donie- 
sięń podaje co następuje: ; 

W pierwszem posłuchaniu aresztowany zeznał: 
zywam się Antoni Berezowski, mam lat 20, 
wiRuteshi (?) na Wołyniu zrodzony, mechanik, od 
dwóch lat. przeszło bawię w Paryżu, Opuściłem 
ojezyznę po ostatniem powstaniu , kiedy moja fa- 
njilia udała się do Rosyi.* (zapewne wywieziona. 


Sałtana w podróż do Paryża. Æ a RÓ? rna 
„Sułtan Mahinud* i jeden okręt liniowy śrubowy 
będą składać orszak sułtana. Po' wypłynięciu 
z Dardanelów, przyłączy się ' eskadrą francuska 
morza Śródziemnego, i prawdopódobnie eskadra 
angielska i obie odprowadzą go do Taloni.” ań 


List współpracownika naszego z Pesztu więcćj 
się zajmuje zewnętrzną niż polityczną stroną sto 
sunków węgierskich: i aktów przygotowawczych 
do koronacyi. Uzupełniamy przeto to co się do 
strony politycznćj tych aktów odnosi. 

N. Pan oddając d. 6 b. m. dyplom inauguralny 
przez siebie podpisany, rzekł .w odpowiedzi na 
przemowę prymasa : „Przyjmujemy łaskawie przed- 
łożony Nam-przez magnatów i deputowanych dy- 
plom inauguralny i zaopatrzywszy go Naszym 
podpisem, oddajemy Wam wiernym, abyście go 
zamienili w artykuł" (to znaczy, aby się stał u- 
stawą Red.) 

Na zaproszenie na koronacyę, N. Pan odpowie- 
dział: „Z zaufaniem zwróciliśmy się do naroda, 
powoławszy go do usunięcia przeszkód wynikłych 
z trudności położenia, Nasze wierne królestwo 
węgierskie odpowiedziało zupełnie zaufania w niem 
położonemu. Teraz z pomocą bożą i za szczerym 
udziałem sejmu nadeszła miła dla ojcowskiego 
serca Naszego pora, że możemy wydać dyplom 
inauguracyjny, zarówno strzegący praw Naszych 


Ostatnie depesze telegraficzne: „Ozagu:* 


mi 
Iqa 


Wiedeń 8 czerwca. Dzisiejsza Wiener Zig za- 
mieszcza list cesąrski do ministra sprawiedliwości, 
obwieszczający, żę ze względu na koronacyę wę- 
gierską, N. Pan odpuszcza wszystkim „aż do dnia 
koronacyi skazanym w krajach niewęgierskich za 
obrazę majestatu, tudzież wszystkie procesa każe 
uchylić. 

Peszt 8 czerwca. Rano'o godzinie "3%: huk | 
dział rozlega się. Ulice są bardzo ożywiowe. Bań- | 
derye zbierają się. Deputowani w gali, Prezes za- ' 
gaja posiedzenie o godz. 5"; i mówi: Udajmy Jo. 
teraz na koronacyę z gorącem życzeniem, że dzień í 
mouarszych jako i praw konstytucyjnych, i zape- | dzisiejszy tak dla N. Państwa jak i dla ojczyzny, | 
wnić je Naszą uroczystą koronacyą odpowiednio pra- |Jak można największe przyniesie szczęście. Okrz -$ 
wem przepisanemu zwyczajowi. Niepodobna, aby ki Eljen pełne zapału. Pogoda prześliczna, v | 
to co król i naród za szezerem porozumieniem u- „Pesat 8 czerwca godz. 1 po południa. Pogoda 
tworzyli, nie było zbawiennem i trwałem. Czyniąc | Piękna. Niezmierny natłok ludu,  Obrząd korona- 
zadosyć powszechnym życzeniom Naszego ukocha- | SYJUY rozpoczął się w Budzie o godz. 7ej rano; 
nego: królestwa węgierskiego, naznaczamy dzień | ? godz. 9ej koronacya w kościele parafialnym W 
8 czerwca na dzień Naszćj koronacyi. Ź rado- Budzie; .N. Pan składał przysięgę o godz. liej na 
ścią także przychyłamy się do prośby sejmu, aby | placu przed kościołem parafialnym: w Peszcie; 
przy téj sposobności zarazem Nasza najdostojniej- godz. 11%, ua pogórku koronacyjnym na pla 
sza maiżonka ukoronowaną została ma królową || ranciszka Józefa N. Pan wywijał mieczem r 
węgierską.« N. Pani odpowiedziała również na| Wszystkie cztery strony świata. O godz. 1Żej był 
przemowę prymasa. Poczem N. Pan zatwierdził koniec obrzędu. ~ PRL. 
mianowanie br. Andrassego na zastępcę palatyna.| Kursa. Wiedeń 7 czerwca. godzina 2 gs 


\ Wiedeń 6 czerwca w nocy. 


} Koronacyi JC. Mości na króla węgierskiego 
jącej się odbyć w Peszcie w sobotę przed po: 
niem obecne. będą deputacye obu lzb Rady 
Phństwa zaproszonych przez Cesarza jako króla 
ęgierskiego. Wiecie już zapewne, iż lzba Panów 
syła ze swego grona deputacyę w tym celu, 
złpżoną z ptezesa Izby i 12 członków, między 
któremi jest ks. Sapieha i hr. Gołuchowski. 

Izbie Niższej,na tajnem posiedzeniu postanowio- 
nó, że każdy członek tej Izby życzący sobie repre- 
zęntować przy koronacyi tę Izbę Rady pań: 
stwa, może wejść w skład jej deputacyi zapisaw- 
się u prezesa Izby. Taki sposób złużecia de- 
acyl na koronacyę wysyłanej, przeciwny był 
żyęzeniu deputowanych polskich i innych autono- 
migtów, — Żżyczeniu odpowiedniemu zresztą Spo- 
sohowi złożenia samejże Rady państwa — aby 
deputacya ta, jak i wszelkie inne, wysłaną była 
nię z całej Izby ale z delegacyj sejm o- 
wyjch do Rady państwa, przeto aby va korona- 
cyi|w Peszcie obecne były deputacye lub zbio- 
rowa deputacya królestw i krajów nienależących 
do korony węgierskiej. 


Wieczorem tego dnia królowa Jmć przyjmowała | Metalik 6040. — Pożyczka narodowa 70'—. 
panie węgierskie. i Losy z roku 1860 88:30. — Akcye banku 725. 
Pogranicze wojskowe otrzymało wezwanie wy- | Akcye kred. .1851—. — Londyn 125-70; —Sre 
słabia deputacyi na koronacyę. 123:50.— „Dukat 5:93, PO DIES 
Oprócz utrzymanych przez nas wczóraj telegra-| Paryż.7 czerwca wieczór. Renta 70:27. 1 
mów z Paryża, nadeszły tu dziś depesze telegra- - - 
ficzne z niejakiemi szczegółami o zamachu na ży-| Z powodu święta: uroczystego -następ 
cie Cara, i te podajemy wyżej, Jeden z paryskich |numer Czasu wyjdzie we wtorek dnia 11 
korespondentów naszych, jeszcze onegdaj wysłał | -zerwca wieczór : wulg © 
degots; leez ta dopiero Teza, nas rozc wy- fi . 
słał on również wczoraj 7go telegram z Paryża | 
o godz. 11 m. 10 ho lecz ten do Krakowa nad-| PEPAKTOR Kot ne di” Nóg. 
szedł dopiero dziś 8go o godzinie 64 ajest na- śśsuwery Masłowski. | 
stępującej osnowy: pu OEEEEERARROTAR EEEE 
„Człowiek, który strzelił do Cesarza Rosyjskie- ; 
go mieni się być Polakiem z Wołynia rodem, na- 


t 


dyw 


przeciwnikiem konstytucyonalizmu, a Austrya bez 
f JAJ pe a ga 6 czerwca wieczór. Król grecki zawinął 
o) ip ay Aa | se don: r e szkoły coraz obfitsze dla kraja obiecującćj korzyści. i | j 
ęty 8 ustryi (8 Ja) | GABP tał go jenerał-gubernator. sa przybył do miasta 
JJ idę j|ców swoich ma do umieszczenia na roczną praktykę, |na parowcu osobowym, i natychmiast osobnym po- 
ściśle; dogmatów swoich i; kończy w ten sposób : po którój dopiero: każdy z*nich wedle przyjętćj za- , 
Chociaż nie mam pewności, że słowa moje dzia 3 
' : Si Szweryn 6 czerwca. Odprawa sejmowa wyra- 
i i i A) E eraen | ża szczególne zadowolenie z powodu patryoty- 
czenie, że oddałem hołd prawdzie, a więcej pra Dzi t alik 
pc iiis ; „| — Dziś z rana odbyło się po. odprawieniu na tę 
wda odemnie nie: wymaga! Dixi. (Oklaski po pra dla pry boslia seri dka ro W Wiecie 
< Mii i ai łej, uroczyste poświęcenie nowo: przez p. Piechockie-|czech (tj. panowania pruskiego) i przyrzeka u- 
| AAA poapoa wliocbę - Braida go utworzonej szkoły jazdy konnej i tresowania koni. wżlędniedle, o ile można, życzeń stanów wobec 
c 161) t gor 1 nowych stosunków. Odprawa sejmu: w Strelicach 
ie mógł przyjść pod: obr z niegoby się X.|?* Piechockiego hr, Badeni w zastępstwie Radcy dwo- 
P AAA ah żę nab. r ka > m są | Tu p. Possingera Choborskiego; prezydenta miasta za-| Nowy Jor > $ czerwca. Prezydent Johnson 
A niejedzie na południe. 
: : ; a A obecni byli obrządkowi niektórzy członkowie Rady | 
mE Dra ioke Arao nidi pisk tadż miejskiej i kilku obywateli miejskich i wiejskich. Ujeż- 
dyż z zasady równości w obliczu prawa wypły- przemowie przedstawiającej użyteczność zakładu. W koń- 
a p rówaońyiajiienii wyznań. Każden kościół cu odbył sięjpopis uczącej się młodzieży, wykonany z taką 
` b lutonowe. Za rzeczypospolitej uniwer- 
stwa podporządkować się musi; tylko sprawy we-| yo manewra pr. AE a Śr 
ża p ag Pk -- adas sytet tutejszy posiadał fundusze ia naukę ‘ekwitacyi 
duję już w pierwszym jego artykule bląd ważny, konno coraz bardziej zostaje zaniedbaną, a jednakże 
Jonis kai úm jest ina o e ogatywach ale, jest ona potrzebną nietylko w wielu powołaniach męż. 
domo, że Założyciel zadnych nie żądał preroga- żdego wieku. Zakład p. Piechockiego „utrzymany w 
tyw, wiedząc, z siła i prawda nauki ide gobie| wzorowym porządku, zaopatrzony: w kilkanaście do- 
ya . ; bliczność zwróciła nań uwagę i starała się. wspierać 
czuje się dotkniętym, widząc kapłanów, którzy |: : Ei ATN da 
sai się w sprzeczności z duchem Założyciela |(35 Pôtrzebną u nas instytucyę, mianowicie w chwili, 
ach. Prezes przypomina galeryi, że regulamin za- nowej ustawy powszóchnym. | oso cea] 
brania jej wszelkich znaków zadowolenia). Mow-|  — Dnia 7go czerwca przeciągając chmury sprowa- 
wyroki sądów małżeńskich wydawanemi. zostają | niu doszło do + 237,8 od. + 109,8. Wiatr zbliżał 
„na mocy udzielonej przez biskupa władzy,“ pod- |się do południowego. Barometr opadając wskazywał. 
władzy urzędowej nadanej im przez N. Pana. termometr zaś 4- 147.2 R... <s ge: | 
Czyż więc ulega wątpliwości, że rz -konkor=|- —="W niedzielę dnia 9go czerwca, Zesłanie Ducha 


ostatniego istnieć nie może, wtakim razie loicznie 
u obiecu eskadrą rosyjską do ujścia Dźwiny, i tam powi- 
mowtą dowodzi, . że, kościoł... katolicki | trzyma się W tym roku zarząd szkoły dziesięciu już wychowań - 
) t ciągiem kolei uda się do Petersburga. 
ać będą ze siłą przekonania, mam to przeświad- sady, otrzyma świadectwo z akończenia nauk W. Z8- 
À cznej postawy sejmu, usnaje gotowość do ofiar 

wej i w centrum). intencyą wotywy w kościele św. Mikołaja na Weso- 

; : Ze strony władzy delegowanym był na zaproszenie 
kadencyi Rady państwa, żałuje że edykt ten dotąd jest podtboei 
płonnemi, gdyż tam majątek kościelny uznany z0- stępował wiceprezydent p. Ludwik Helcel; prócz tego 

mmm Mpm aw Tm Miarka 
innych praw, jak inne stowarzyszenie religijne, dzalnię poświęcił ks. kapucyn Joachim po stósownej 
występuje w państwie jako stowarzyszenie i pań- dokładnością, że zdawało się prawie widzieć wojsko- 
mogą. Przechodząc.do ocenienia konkordatu, znaj- mniej zamożnej młodzieży; dziś satuka (jeżdżenia 
dzących od Założyciela kościoła; tymczasem wia- czyzny, lecz nawet jako środek higieniczny dla ka- 
drogę utorują, a mowca jako katolik najmocniej brych koni, zasługuje pod każdym względem, ąby pu- 
(Przeciągłe brawa i oklaski w izbie i na galery. gdy obowiązek służenia wojskowo stanie się według 
ca przypomina w dalszym toku mowy Swojej, że |dziły po poładnin krótki deszcz gruby, Ciepło w cie- 
czas gdy wszystkie inne sądy wyrokują na mocy |dnia 8go czerwca :0 godzinie Gtój rano 327,12; 
datem zrzekł się prawa zwierzchniczego? I-w ar-|Śgo, Śgo Felicyana męczennika; w poniedziałek dnia 
3 aj 


4 CZAS z Niedzieli 9 Czerwca 1867. 


SEDZ ! | 
„księgami i Wyławiewo pr TEOFIL MOCHNACKI 
Dziel katolickich, naukowych i rolniczych |- Notaryusz w. Jarosławiu, 


W. Wielogłowskiego i W.Jaworskiego | uwiadamia wszystkich chęć kupienia ma- 
b pho bin w Mrąkowie s jących, iż z skutek zlecenia aj Sądu po- 
zawiadamia, że przy! zbliżających się pe pi- |W2towego arosławskiego, publiczna wy: 
„sach szkolnych, dostarczać hidan piae przedaż wszystkich: do spadku. śp. Fran- | 
łom niższym i ludowym; oraz wszelkim Za- ciszka hr. Wiesiołowskiego należących ru- 
kładom naukowym prywatnym następujących chomości w, Cząstkowicach, w. powiecie 
(książek w oprawie'ozdobnej, z napisem zło- Jarosławskim, dnia 14 Czerwca r. b. od- 
onym: „Nagroda pilnośeń:* (któ- będzie się. Do tego spadku należą: wybo- 
rych również Wwe wszystkich: znączniejszych |TOWY 'nwentarz żywy, sprzęty gospodm-| 

/ Księgaroiach Żw i kraju inza granicą (dostać | 070.1 demowe, malowidła i ryciny. 


j 


„. PATENTOWANE UNION REWOLWERY 


em T naciagańiem Fub bez tegoż, 


I o oR © L: NIK,“ osolewgo: 
ezasopismo. rolniczo<przemysłbwoć handłowe, orga urzędowy ck. Towarzystwa 
gospodarskiego Galicyjskiego, pod redakcyą PAR 
Antoniego Gostikowskiego. 
członka Komitetu ck. Towarzystwa Gosp. Galicyjskiego, 

rozpocznie wychodzić we Lwowie z dniem 1 Lipca r. b. w objętości półtora arku- 
sza w ósemce, w okładce, dwa razy na. miesiąc, to jest, dnia go'i 15g0, przyjmu- 

jąc za zadanie, jąk to Program rozesłany bliżej objaśnił: 
1. Dawać dokładne wyobrażenie 6 obecnym stanie rolnictwa i przemysłu z nim 
połączonego, niemniej kierunku, jaki ono, przybrać powinno, a to umieszczając 

w tym przedmiocie naukowe rozprawy Tab korespondencye. | 

9. Umieszczać będzie poglądy handlowe, mogące dokładnie zapoznawać rolników 


üg zupełnić nowego systemu ułóżonę rewolwery, 
przewyższają, według zdania świetnej „technicznej Komisyi badawczej, w dokładności 
wyrobu, wykwintności, w,Sile strzału i bezpieczeństwie wszystko, co dotąd w tym gro- 
dzaju broni wynaleziono. Lufa i walec ani zeszrubowane, ani lutowane, są z jednego 
ścisłego ciała, i temsamem strzegą od wszelkiego niebezpieczeństwa. Walec i lufa są 
'wierćóne z najlepszej stali. Naboje w ten sposób urządzone, że samostrzał zdarzyć 
się nie może. Za pómocą szybkiego ruchu drutu można walec z osady wyjąć, a drugi 
naładowany włożyć, tak, że w minucie daje się 12 do 14 strzałów — C0, przy każdym 
inszym gatunku rewolwerów jest niemożebnem, Rękojeść i“ czyszczenie 
jest, bardzo wygodne; à oprócz tych wszystkich zalet, nasze rewolwery są nadzwyczaj 


przez nas wynalezione, według 5 


dseua ibsq Dade motna) i SRA | z jego ruchem, a tem samem starać się zabezpieczyć ich od strat przez roz- tanie. Sprzedajemy je według dodanych ozdób. 
>» e"yllisterya Polska“, ułożona przez pytania| i ESSENCY A puszczanie fałszywych wieści tak często powstających, Rewolwery naciągające się same 12 c. długie 7 strzał. 10 mill. sztuka 25:60 do 27 złr 
= gą e oai z. y row rę e m an i .3 Na mocy tkładu zawartego 2 Komitetem Tow, Gosp, Gal, zamieszczać wszęl- n a Ha lae | rów boi 12, BZ da ak 
Pay a, „Tięlgrzym o Ziemi św.,* Z 2 e kie ogłoszenia, również gprawózdania z 0 ólnych zebrań jak i czynności Komitetu. " 9 +. .Y 7 24 — 26 
zły, 1 et. 80,— „Księga matury“ 60: et, — Saje atylt Colbert a pf © 5 UA n 2 zwyczajnym ruchem 6%, Na B yć, gęsi k 8, 
Osobny walec kalibrowy 10 Mm. 5 złr. Osobny walec 7 Mm. 4 złr. 


Przedpłata wynosi: w Galicyi, W. Ks. Rrakowskiem całorocznie 5 -złr., pólro* 
cznie 2 zir, 50 ct. w W, Ks. Poźńańskiem i Prusach całorecznie 4 tałary, półrocznie 2 tał. 

Członkowie Towarzystwa Gosp. Gal. otrzymają „Rolnika* bezpłatnie. 

Ogłoszenii rólniczo-przemysłowo handlowe przyjmują się za opłatą 5 eent. od 
miejsca objętości jednego wiersza dróbnym drukiem, oprócz opłaty stemplowej 30. 
cent. za każdorazowe timieszczenie.: I Sebo p ; 

Ogłoszenia zas tyczące się wydawanych dzieł, uskuteczniają się! bez żadnej ð- 
płaty, skoro złożony zostanie jeden ich egzemplarz w redakcyi. c 

Dzieła te zostaną z. końcem roku, to jest przed. lym Lipca 1868 r. pomię- 
dzy. Członków Tow. Gos. Gal. jako też i całorocznych prenumeratorów rozlosowane. 
L .  Korespondencye mogą być nadesłane pod adresem redakcyi do głównej Eks- 
pedycyi „Rolnika* w biórze Towarzystwa Gosp. Gal. 

Przedpłatę i ogłoszenia przyjmuje we Lwowie główna Ekspedycya „Rolnikać 
w biórze Tow. Gosp. Gal., jako też w Ajentyi A. J. Piątkowskiego we Lwowie, 
pod L. 31 miasto, Plac Katedralny, gdzie i Bkspedycya miejstówa—-| aw Krakowie" 
księgarnia Właądysłewa Jaworskiegó — zaś tylko ogłoszenia Haasenstein" et Vogler 
w Wiedqiu, Hamburgu, Berinie, Lipsku, Frankfurcie nad Menem i Bazelu.' |! 

W końcu adtienid się, że próbki nasion, zaśługujących ra rozpowszechnienie, 
rozsyłane będą przy” „Rolniku.* M pi 98008 PE J4981.12yT | 


| „Przygody, Zosij5powieść 1 zm— Ks. Szmur- Jęden , z najdawniejszych i najskute- 
ło „Bajki ix Przypowiastki* 50. centów. — czniejszych środków roślinnych, krew 
Hoffmanowej: Tańskiej : „Nowe 'resrywki dla | Czyszczących, w.chorobach złeg : przytniotn 
dsieci* zir, 2 — „Trzy powieści obyczajewo- (syfilitycznych), zanieczyszczeniu krwi i 
oars 1. — Ks. Ko Antoniewicza wyrzutach ną ciele. Metoda użycia w pol- 
Czytania świąteczne dla lydu* zir 1.— „ki skin „języku. ye, NADE (445-10 j 
rs 2: i zal Mian m r w aptece p, Colber 
ran she A i Poeme te AC AK 
siostry any," złr: Let 60 —— Sohpoaioteć o gw perm u p. Gallego w Warszawie; ” 
b. m p, Garościckiego, w Lublinie n p. Ma 
teczne: dla ludu;* ct. 45 — /W.! Wielogłow- | zurkiewicza, we Lwowie u pp. Mikołasza i Ru- 
, „skiego: „Żywet N. P. Maryi,“ ct. 90 — Tegoż, ksh, w Krakowie u EU Miczyńskiego 
„Komornica, czyli tajemnice życia wiejskie: | +" Y aptece p. Necze. |. 
igos des et. 80.— „Podróż po szerokim : 
świecie, > 50 et. — Tegoż, „Ływst św. lzydo- A [x z $ 
ra,* 60 ©. „Podróż Borunia do Rzymu i Latarnie gospodarskie 
'Paryża, 50.ct,  —. Tegoż, „Pielgrzymka. do : r 
iMemi imt- 50 ct. —— (W. Darowskiego „Ka: : do zupełnie „bezpieczne: ( 
- techlam relniczy:dla młodzieży wiejskiej,“ 50 c. go oświetlenia stajen, 
-D.oMieczkowskiego, „Żywot bł. Jozafata: Kun- magazynów, mty- 
cewicza,* 60 ct. — Ks. Tyburcego, „Opowia-. nów, piwnie, stry- 
„dania pielgrzyma 0 Ziemi sw,“ 1 złr. 10 et, —| PRO Aar 
„Ją Miłkowskiego, „Prawidła obyczajności. ku 1 złr. 60 pów 2: złr. 20. | 
zachowanińi w. świecie stosunków”, 50 et.—, cent , z złr. 80 cent. 
Ks, kard, Więsemana, „Fabiola,“ powieść z cza” |] < kj duży pawi: ch ʻilo- 
sów prześladowania pierwszych chrześcian, 1 g T osi FEAREN AN Ja 
llain BO, cjertwChgystua Pan „mówiący: doi serca E Jülk w Wiedniu, 
ml 6 60 ct. =: „ływet św. Lity słu-. *©Neubaugasge N .1 
śebaieg,ć. GQ. ct. > Wa "I Dag” Skład wszelkich *patunków 
z , | E z % Lamp olejnych (Moderateur), kamfi- 


ję er dą aiet p: a, o [E nowych, jako- też przedmiotów ku- 
ania ary Ea ayanamii oji hdnayeh i do dońiowogo gospóćar. 
prawie poi.40 «ct, 75 et. 11 zir. — „Pokarm „stwa ‘potrzebnych; O) 
chewny“ z rycinari, 40 Cts 75.et. it złr. 
—,Bóg nadzieja nasia,* w oprawie od 2 do 6]. - — 
„złru — 1,0 naśladowaniu Jezusa Chrystusa, * | A . 
aaa gadane od 2 do dain „Pa | NA podarki Bierzmowania! 
ezet Świętych Patronów, Polskich* w stalory- | 
„tach, w ię ozdobnej.3 złr, —- „Droga 
de sbav „czyli modlitwą; dla wszystkich, * 
jeęna „egzempl. 1 cent. — 100 Obrazków Pa- í. 
„tronów polskich, drugostronnie 5 ż mogi >] SA lat słynny 
, „modlitwami, 1,złr. 25, et. mo Tychże kolo-| te m 
rowanych,. 2 złr. — W końcu: Koronki pa- GRY SKŁAD ZEGARKÓW 
ryzkie i Medaliki. z Patronami polskimi, od | „4 M. Herza, s 
„eeny 5 qt. do-20 cent, Łegarmistrza w Wiedniu, Stefans- 


| SE Nowy k taleg dzieł francuzkich, znaj- | platz 6.** nastręcza wielki dobór wszelkiego 
cow: H » gatunki hre th] dobrze zregulowatych z jed- 


| 100 nabojów 10 Mm. 4%, złr.; 7 Mm. 3'/, złr., 5 Mm. 2'/ złr. 
Skurząny” futerał 2 złr. 

Całą dlugość podajemy rękojeści z, lufą. 

Zaręczamy za dobroć i dokładność roboty każdego rewolweru. j 
'Pańowie kupcy otrzymują przy. większym odbiorze odpowiednią zniżkę. 
Zamiejscowe obstalunki za pobraniem należytości, szybko się wykonywują. 


J. Kigner. 4” Comp. 


c. k. uprzyw. Fabryka rewolwerów w Wiedniu, 
Skład Stadt Wallfischgasse Nr. 6. 


Uwiadomienie. 


Oświadczamy niniejszem publicznie, że znany FIwowski handlarz broni, 
'który tak szkodzącą nam wieść rozpuścił, że nasze rewolwerówe lufy i walce są z la- 
nego żelaza 1 w użyciu pękają, jest mędznym kłamcą i oszczercą, Daje- 
my zaś LOO dukatów temu, kto nam dowiedzie, że nasze rewolwerowe lufy i 
walce nie ję Ag ze stali tyłko lane z żelaza. y 
iedęń 19 Marca 1867 roku.” J. Kigner $ Comp 
(264-199, zB ck. fabrykanci rewolwerów. 


MIESZKANIA `| 
większe i mp'ejszei są do,najęcia od 
1go Lipca 4.867, w realności pod L. 96, 
97-Dż. IV. (22 Gm. VII)-przy ulicy Ł0b- 
zowskiej. —— Wiadomość bliższa u Stróża 
«w ogrodzie. o a, „ (93%--2) 


"Raty oszukuje się ObIigów| 
'indemnizacyjnych, 

La dobra Poremba Żegota, na imię JW. 
Józefa hr. Szembeka, dziedzicą. tychże, 
w W, Księstwie Krakowskiem położonych, 
w wysokości około 3.000 złr. wystawio- 
| nych — za które" pewną nadwyżkę nad 
kurs ofiaruje się. — Właściciel rzeczo 
mych. Obligącyj. raczy się zgłosić do: Wo 
Józefa Patelskiego, zamieszkałego: przy 
ulicy Krupniezej pod L. WI, (g57-4.65T 


T 
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-WINO SZAMPAŃSKIE $S 
„wpróst! z Franceyi sprowadzone, o- 
lone w skrzynkach, od 10 flaszek 
dy: ,, zaczśwszy: , 

Louis Roederer à Reims: carte blan- 

' che Jacquessón et fils, à Chalons 

Creme de Boury, po 2 złr. 
Napoleon grand vin; Moet et Chau- 
"don à Eperhay, crómant rosé, po 

2 złr. 50 cent. 

Pół-butelki tych: gatunków po I złr. 

50 centów. ` 

Wina biała austryackie t węgierskie 

© stołowe, 10 do 18 złr. za wiadro. 

Dobre czerwone wina. stołowe 13 do 

20 ztr. za wiadro, rozsyłają się za 

.” madesłaniem nieopłaconem pienię- 
2 |dzy lub wskazaniem miejsca óde- 
brania należytości, albo pobraniem 

tejże pocztą. (647-18-24) 

Aleksander Floch 
PI PZ w Wiedniu, Ober-Dobliog N. 28. 
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! Na mocy tidzielonegó przeż tutejszą Radę Administracyjną Najwyższego roz- 
porządzenia z dnia 3t. Stycznia (12 Lutego) 1867 Nr. 1095, podaje, się niniej- 
szem do | ubliczr.ej, wiadomości,. że:papiery: trzech-rublowe :białe  jakoteź.i; czen- 
wone poprzedniej "formy vi -rysunku;' przez: Bank Polski" wsobieg puszczone od 
"|1841:roku do 1846 roku, w tutejsrej' Kdsie bankowej jeszcze tylko do 4-(45) 
Lipca 1867 roku do zamiany przyjmowanemi będą, po tym zaś terminie papiery 
te stracą zupełnie swą wartość. USJILG ED 
Warszawa 22 Marca (3 Kwietnia) 1867 r. 


Vice-prezes: Rzeczywisty Radca stanu 
(podp) HRRogusky. je 
(682--3) T. Szef kancelaryi:: 


(podp) Makulec. 


dzczególnie dobre + tanie Zegarki, 
Obficie zaopatrzony, ed wielu 


ANONN SANAY N ZNYNYATNODSNYNYA NAYANI j 


mografij, mvi dla użytku młodzieży, napisał do 3 podwójna kopertę . . . . = 14 
„Wojciech Mich ; to lepsze z mocną kopertą. . . 
Napas £ dto angielskie mir A kry- y 


z 77 m.,1211 s, roli ornej, w kupie, do po- 
łudnia poło onej, z 68 m, 205.8. lasu nie- 
tkniętego, 4 m, 860 s. łąk, 1 m. 1030 e. 


- dujących. się 'w Księgarni Katolickiej, wy- ; : 5 ZAW 
szedł yk druku i przęsyła takowy ną żądanie norógziem zaręczeńiem podług cennika. > neo T er t4 : : 
be z pł atnie. : À ; Genewskie Zegarki kieszonkowe 3" 5 E à f z ; À ' i i p 
' AB Temi dniami wyszła nowa broszura | Srebrne eylindr. na 4 kamieniach od +, 123.| |BĘ 2 2 "5. 8 BB € ; 
ew Gros i oddano tejże Księr to lepsze » okey ej AZ e E 3 > S oi v e BRE „Wieś. Poluchów, 
garni ną, Skład główny, pod tytułem: „Po o ze złotemi drzeżkami I OdSKAa- 238 E n, D ź R bwodzie Brzeżański pp 
i 3 kującę koperiąa, «i 411614115 » 2 M RZ DUE S a B9 |w obwodzie Brzeżańskim, powiecie Prze- 
glad na sprawy ea’ akesi Edmund Bo | ató lepsze . me - piahi w A W > 2 A ja 5 F 69 | myslańskim, o milę od gościńca położona, 
morzanin, cena, egzemplarza ct. dto | cylindrowe na 8 kamieniach, 16 n PE 2 > w go g 157 li ; 
: ; : ; i Z z A >$ jo 157.morg, roli. ornej, 8 m. ogrodów, 69 
_ BSF, Nakładem tejże księgarni, opuści] dto. z podwójną kopertą . . . . 16 , DM = = o z ag EDG DEE „i 1 fi > 
w tych dniach prasę: dto | lepsze, także pozłacanó. . . 18 , DE "0:38 zu e. ll 383 8, łąk i sianożęci, O m. (1223 e. 
ża Jeograń Powszechna." Z nowym podziałem dto | kotwicowe (Ankry) na 16 ką- LAS RE m w. D 2 WA pastwisk, 534 m. 421 s. lnsu, z młynem 
wa O aaa e Koty UW | mieniąch ajo «rose + ma IB DZ 3 $- a” =) „ BBĄ |0 120 złr., propinacyą zaś o 180 złr, rocz- 
J nym, y Í l dto ` lepsze na 15 kamieniach . . 19 „ Ą Z Ę f i z Sa Er nie, lub (eż za sam folwark oddzielnie 
, zad æ 
= 


K B Główny Skład do rozsyłania Apteka „po 


PC SKT" 
NSL zę 


q s9się psy i ształowem s. sse 49.» ea + Zd» P> 
> ,Dodruku oddano; dto lepsze Od . . - + « « « . 26 » (3 «AA f) 5 twisk Tla? z e. 

i i reg, foia —- i ę zwrócić uwagę! Każde pudełko Przeze mn astwisk, 1444s, ogrodu składający się, jest 
„Jak kochać Jezusa.* Nauka wywiedziona >| łat k erir o g zę wierający, dla rozrożnienia od, podobnych inych wyrobów, każdego czasu i za mierhą cenę By są 
zó słów św. Pawła przez. świętego AMonsa| -dto „.Remontoirs lepszego gatunku 30 „ ÒS. : Ceńa oryginał | bycia. — Wiadomość. bliższa na miejscu. 

6 Proszki te uzyskały, przez swą nadzwyczaj i (874-3) l 


de Liguori. — Tłumaczenie X. Prokopa, ka- | dto Bemontolss, Savonette . „ . . 36 » 


dostaja IH wiku. © n kóndryi 
a i Skład tego proszku utrzymują: iiy | oiudsys do za 

jw Krakowie: pan Dr. Sawiczewski aptekarz i pan M. Jawornicki, we Lwowie: pan, Piotr} D: 
„ Mikolasz, p. €. Şchubuth, p: Fe W.. królikowski, l Poe 
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